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Witamy 
Krajową Naradę 

Przodujących Kobiet 
W Łodzi rozpoczyna dziś obrady Sejm Kobiet. Przybyły 

o?Je tutaj ze wszystkich zakątków kraju, złączone jedną myślą 
oddania swych sił sprawie realizacji Programu Wyborczego 
Frontu Narodowego. 

Spotkają się przedstawicielki rozmaitych grup społecznych: 
Obok przodującej robotnicy zasiądzie wzorowa gospod!m 
wiejska, obok kobiety - inżyniera, czy dyrektora - nauczyciel
ka. Porównywać będą życie swoje i życie swoich dzied; to dzi
siejsze z życiem w Pols::e obszarników i fabrykantów. Mówić 
będą o osiągnięciach i zadaniach narodu w realizacji naszych 
wspaniałych planów budownictwa socjalistycznego. 
Kobieta w Polsce Ludowej jest I czuwamy jeszcze braki w zaopatrze

otoczona głęboką miłością, najwięk niu w niektóre artykuły. Wynikają 
azym szacunkiem. stąd dla matek i żon pracowników 

„Kobiecie, która. w ustroju ka.- niemałe nieraz troski l kłopoty. 
pita.llstycznym była. szczególnie u- Lecz olbrzymia większość kobiet 
pośledzona, władza ludowa. zapew umie za tymi osobistymi kłopotami 
nila równe z mężczizną prawa, dnia dzisiejszego widzieć zdobycze 
urzeczywistniając te prawa syste- i perspektywy budownictwa socjall
matycznie i cora.z szerzej" - mó-
wią doniosłe słowa Programu Wy stycznego. Coraz więcej kobiet uczy 
borczego Frontu Narodowego. się rozumieć źródła na.szych trudnoś 

Te wielkie zdobycze kobiety, u- ci i bierze aktywny udział w ich 
trwa.la Konstytucja Polskiej Rzeczy zwalczaniu. 
pospolitej Ludowej, mówi o nich na Kobiety polskie wiedzą, że Jedno
sza nowa, demokratyczna Ordyna- czą się we Froncie Narodowym po 
cja Wyb'lrC""..l\, która zapewnia ko- to, aby śmielej planować I budować, 
blecie zarówno czynne, ja.k i bier- u.by bardziej zdecydowanie odpierać 
nc orawo wyborcze. i zwalczać każdego wroga, sięgające 

W bJsit>l'ii na.szego narodu kobie- go po nasźe zdobycze. 
ta. polska zawsze daje dowód swoje Jednoczą się kobiety polskie po 
go wielkiego patrlot'Yzmu, bohater- to, aby wspólnym wysiłkiem two
skiej postawy, będąc wierną towa- n:yć Polski:; mocną i niezależną, aby 
nyszką walki i 11racy. zabezpieczyć szczęśliwą przyszłość 

Dziś Konstytucja Polskiej swym dzieciom, aby w imię ich szczę 
Rzeczypospolitej Ludowej gwa- śoia jeszcze bardziej a.ktywnie wa.l

czyć o pokój. 
rantuJe każdej kobiecie pracują 
cej równą z mężczyzną płacę za 
równą pracę. Nie ma dziś za.wo 
du niedostępnego dla kobiety. 
Przodujące murarki, traktorzyst 
ki, hutniczki, kolejarki swymi 
osiągnięciami przełamują nieuf
ność rzesz kobiecych do nowych 
zawodów, stanowią żywy, pocią
gający przykład dla tysięcy in 
nych kobiet l dziewc"tąt. 

Już ponad 600 tys. kobie\ w róż 
nych gałęziach produkcji bierze u
dział w socjalistycznym współza
wodnictwie pracy. Już ponad 15 tys. 
kobiet Jest dziś członkiniami rad na 
rodowych na wszystkich szczeblach. 

Łódź wita serdecznle naJiepsze 
z najlepszych, najaktywniejsze ro
botnice, chłopki i przedstawiciel
ki inteligencji pracującej, przyby
łe na Krajową Naradę Przodują
cych Kobiet Miast I Wsi. Każdej 
z nich tak jak każdej kobiecie w 
Polsce przyświecać będą słowa na 
uczyciela. i wodza narodu polskie 
go, Prezydenta Bolesła.wii Bieruta. 

„Niech w codziennej pracy 1 wal 
ee ludu pracującego kr~ w 
pierwszych szeregach kobiety poi 
skie - wielka. siła. naszego naro
du". 

(r) 

Delegacja KC PZPR na XIX Zjazd WKP(b) 

z Prezydentem Bierutem na czele 
u;qjechala do /łloshRq 

WARSZAWA. - 3 bm. przewod
niczący KC PZPR, Prezydent Bole
sław Bierut, · na czele delegacji Pol
skiej Zjednoczonej Partii Robotni
czej wyjechał do Moskwy na XIX 
Zjazd WKP(b). 

W skład delegacji wchodzą człon
kowie Biura Politycznego Komitetu 
Centralnego Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej: Franc.iBzek Ma
zur i :&łward Ochab. 
Przewodniczącego KC PZPR i c:z.łon 

ków delegacji żegnali na Dworcu 
Głównym w Warszawie członkowie 
Biura Politycznego KC PZPR, człon 
kowie Komitetu Centralnego PZPR, 
przedstawiciele Komitetu Warszaw
skiego. i Wojewódzkiego PZPR, dele 
gacja Centralnej ·Rady Związków 
Zawodowych, delegacje rządu oraz 
delegacje organizacji partyjnych sto 
łecznych zakładów pracy ze sztanda 
rami. 

Na dworcu obecny był charge 
d'a!fa:ires ZSRR w Warsuwle D. I. 
Zaikin. 

Obecni byli przedstawiciele placó
wek dyplomatycznych państw za
przyjaźnionych. 

Przewodniczącego KC PZPR i I 
członków delegacji żegnał I sekre
tarz Komitetu Warszawskiego PZPR 
- Władysław Wicha, który powie
dział m. in.: 

Dumni jesteśm11 :z tego, te na 
Zjeździe bohaterskiej WKP(b) na 
sżą partię reprezentować be!izi11 
przywódca naszego narodu, wódz 
naszej partii, pod którego przewo
dem osiągamy wszystkie nasze 
zwycięstwa - towarz11sz Bierut. 

Prosimy Cię, Towarzyszu Prze 
wodniczący, i delegację nasze; par 
tii o przekazanie gorących, ser
decznych pozdrowień XIX Zjazdo
wi Komunistycznej Partii ZSRR. 

Prosimy Cię w imieniu war
szawskiej organizacji i l~du StoU
cy o przekazanie naszych najgo
rętszych pozdrowień i 'życzeń 
niezawodnemu przvjacielowi naro
du polskiego, genialnemu wodzowi 
WKP(b) i całej postępowej l1'dzko
lci - towarzvsznwi Stalino~i. 

Przewodni<:zący KC PZPR, Prezy-
dent Bolesław Bierut, wygło&:il na 
dworcu krótkie przemówienie, w 
którym stwierdził: 

Drodzy towarzysze i przyja.cielel 
Polska delega.cja, która otrzyma

ła możność uczestniczenia w wiel
kim XIX Zjeździe V/szechzwiązko
wej Komunistycznej Partii (bols.ze
wlków), przekaże gorące, serdeczne 
pozdrowienia całej Polskiej klasy 
robotniczej, całego polskiego ludu 
pracującego i całego narodu Wszech 
ZWil\zkoweJ Komunistycznej Partu 
(bolszewików) I jej Zjazdowi. 

Polski lud pracujący przez dzle-
1lątkl lat walczył wspólnie z ro
sy.Jską klasą robotniczą o WYZWole 
nie, o zwycięstwo rewolucji prole
ta.riaekiej o budowę nowego, lep· 
szego ustroju społecznego. 

Dzięki wyzwoleniu Polski przez 
ZWYcięską I bohaterską Arn.ię Ra
dziecką mamy dzisiaj możliwość 
budowania socJalizmu, budowania. 
now~ ustroju sprawiedliwości !PG 
leczneJ, mamy możliwość wznosze
nia nowego pnachu szczęśllwszego 
życia. 

Pracujące chłopki biorą coraz ak
tywniejszy udział w rO'ZWoju naszej 
gospodarki rolnej i w socjalistycz
nej przebudowie wsi. 

Setki, tysiące można by przyto
czyć faktów, które obrazują obecną 
sytuację kobiet w Polsce Ludowej 
Kobieta jest pełnoprawnym obywa
telem - dlatego też bierze aktyw
ny udział we wszystkich dziedzi
nach naszego życia. 

Szczegółowy program Narady 

W pracy teJ kierujemy się wł& 
jnfe w.>rem narodów radzieckich 
I dołwladczenlaml wielkiej Wszech 
związkowej Komunistycznej .Parfil 
(bolszewików). 

Niech żyje XIX Zjazd Wszech
swlązkowej Komunistycznej Partii 
(bolszewików). 

Nasze budownictwo nie odbywa 
się jednak, łatwo. Przeżywamy obec
nie okres Rudności, wYWOłanych nie 
nadążaniem naszej produkcji rolnej 
za tempem rozwoju przemysłu. Od 

W dniu dzlsle3szym rozpoczyn& 11• 
w Lodzi Kraj.owa Narada Przodują
cych Kobiet, w kt6reJ wezmą udział 
kobiety wszystkich miast l wsi, ko
biety pracujące I gospodynie domo
we, partyjne I bezpartyjne. Narada 
Jest wydarzeniem niezwykle watnym 
- Jest manifestacją czynnel'O udzia
łu kobiet polskich we Froncie Naro
dowym, manifestacją sily I Jedno&cl 
naszego narodu walczącego o pok6J 
I lepszą przyszłość. 

A oto program Narady: 
W DNIU 4 BM. 

GODZ. 10. - Początek obrad w Mło 
dzleżowym Domu Kultury. 

GODZ. lł-16. - Złożenie wledc6w 
na grobach poległych żołnierzy ra
dzieckich, na groble Wlady Bytom
skleJ l w miejscu kaźni hitlerow
skich na Radogoszczu. 

GODZ. zo-22. - Spotkania delega
tek z kobietami Lodzi, z przedstawi
cielkami aktywu fabrycznego, Inteli- / gencjl pracującej, gospodyd domo
wych. 

Spotkania odbędą się w I punktach 
miasta. Po części oficjalnej - wy-
1tępy artystyczne. 

W DNIU 5 BM. 
GODZ. &-11.łS. - Dalszy ctąr obrad 

w Młodzletowym Domu Kultury~ 

GODZ. u. - Zakodczenle obrad. W 
tym samym czasie młodzlei łódzkich 
szkół I wyższych uczelni przemasze
ruje przez miasto z orkiestrami I 6ple 
wem w kierunku Placu Zwycięstwa. 

GODZ. 1'-15. - Przemarsz deter•· 
tek na Krajową Naradę na wlec na 
Placu Zwycięstwa. 

GODZ. 15-16.15. - Wielki wlec. 
Wieczorem delegatki udadzą 1lę do 

teatrów, gdzie odbędą się przedsta
wienia zamknięte. 

Niech żyje ł pogłębia 11łę przy• 
jaźń narodu polskiego z na.rodami 
radziecki mil 

Niech żyje Wielki Wódz całeJ po 
11łępowej ludzkości 1 przyjaciel na 
rodu polskiego Józef Stalin! 

Przy dźwiękach Międzynarodów
ki i wśród gorą~h okrzyków i owa 
cji na cześć delegacji polskiej na 
XIX Zjazd WKP(b) pociąg opusz
cza dworzec warszawski. 
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Przodownice spotykają się z delegatkami 

-Chcemy stać -w pierwszej linii cz!'~my~~r~~ysłu i~wabn~zego 
f1IJJ lhi o rozhUJit Ojczqznq wybory do Sejmu i XIX Zjazd 

li.sł młodych b t . k , wkain~ć. i mieli więcej dobrvch miesz Ponad 60 procent pracowników ro O n I OW przemysłu jedwabniczego to kobie-
Ale co nam dajq gorzkie żalo.? ty. Nic dziwnego zatem, że rozpoczy 

''ł d • • Zatrzymać budowę nowych fa- nająca się w dniu dzisiejszym Kra 
z Zh a ON llTI. Strzelczyka w Łodzi do ZG ZMP bryk i zakładów •. jak No.wa Huta jowa Narada Przodujących Kobiet 

albo Żerań? Tak by chcieli ame- ' Mi:ast j Wsi stała się wielkim wy-
Ze::>rmo sfę nas 9 kolegów z Za 

k~adów im. Strzelczyka w Ło:J.zi i/ 
piszemy do Was ten list. bo chce
my się podzielić naszymi zamiaru
mi i prosić równocześnie o po
moc. 
Są wśród nas członkowie · ZMP 

ł niezorganizowani jest i młode 
m<'lżeństwo. ' 

Jest także wfród nas kol. Olczak 
Leon, który by! na Zlocie i 0110-

• wiadał nam dużo o tej wspanialei 
manifestacji młodzieiy, o jej go
towości do pracy dla ojczyzn1J 
Opowiadał nam o wzruszajacych 

chv._,ilach uroczystego ślubowan;a, 
zlozonego przez delegatów w na. 
szym imieniu towarzyszowi Bieru
towi i ojczyźnie, :i:e nasza pracą 
pomnażać będziemy bogactwa na
rodu i umacniać władze ludowa. 
Pamiętamy o tvch slowach ślu

bowanfo. 
Trzeba pracowa~ jeszcze lepie.i, 

stawać tam, gdzie jest najtrudniej 
ł gdzie my, mlodzi. możem11 najle
piej oddać swe sily i swój zdnal 
dla umocnienia ukochanej ojczvz
nv. 

Czytali.~my Program Wuborc.i:y 
Frontu Nnrodowego. Czy aliśmy c 
nowym planie 5-letnim, w którum 
powstaną nowe fabryki, kopalnie i 
kanaly modne. 
Pomyśleliśmy, fe aby jak naj

szybciej zaczać te nowe, wielkie 
budowle, trzeba jak najsz11bctP..i 
uporać się z dużymi trudnościami 
których wiele stoi na naszej dro~ 
dze. 

Jest wiele watnych zaklad6w. 
decudu1ących o wykonaniu nasze
go planu. 

O ile nam wiadomo. brak w nłch 
specjalistów i robotników, potrzeb-

ni tam są odważni chlopcy i dziew
częta, którzy potrafią łamać prze
sz~ody, 71:ie ?oją się poświęcenia, 
me lęka3q się stanąć do trudn~:i 
walki. 

Słyszymy, jak niektórzy lud?ie 
utysk1:'-ją, że ciężko jest żyć, na
r~eka~ą nc; różne braki, niedomaga 
nia i niewygody. My również 

chc~my, aby robotnikom lżej lly
lo zyć,. aby mogli się lepiej od71J-

Depesza CRZZ 

Klasa ro bo lnicza 
Polski realizu;e 
zadania 
postawione przez SFZZ 

WARSZAWA. - W 7 rocznicę 
oowstania Swiato\..,ej Federadi 
Związków Zawodowych, Centralna 
Rada Zwią7.ków Zaw. przesłała do 
se~uetariatu SFZZ deoeszę z gorący 
m1, braterskimi pozdrowieniami w 
imieniu mas pracujących Polski. 

W depeszy czytamy m. in. 
Klasa robotn!cza Polski Ludowej Jest 

dumna z poważnych osiągnięć Swiato
wej Federacji Związków zawodowych. 

W naszym kraju klasa robotnicza 
wiernie realizuje cele I zadania posta
wione przez SFZZ. 

W codziennej pokojowej I twórczej 
pracy budujemy fundamenty socJaU
zmu, podnosimy poziom życiowy mas 
pracujących, polepszamy warunki pra
cy, tworzymy szerokie możliwości roz
woju dla naszego narodu. 

Niech :tyje międzynarodowa solidar
ność klasy robotniczej! 

- Ten przebrał wszelką miarę 

Ambasador- oszczerca 
powinien być natychmiast odwołany 

Nota rzqdu ZSRR do USA 
MOSKWA. - Agencja TASS do-! W związku z powytszym rząd radzlec· 

nosi. kl uważa za konieczne oświadczyć, te 
· pan Kennan jest o~obą niepożądaną -

Dnia 3 października br. minister persona non grata - I domaga się nie· 
. zwłocznego odwołania pana Kennana ze 

spraw zagrarucznych ZSRR A. Wy- stanowiska ambasadora USA w ZSRR. 

szyński przyjął charge d'affaires P. Mac Sweeney oświadczył, że 
Stanów Zjednocwnych w ZSRR p. prze~aże natychmiast notę rządowi 

rykańscu ~ niemieccy kapi.tatiści 1 darzeniem w życiu załóg tego prze. 
fabrykanci . . Dni prze.d wo3n~ wy- my,;;łu. W dużym stopniu przyczyni 
korzyst11'!1'alt zacofani". Polski. ~t'1!- Io się to również do dalszego pogłę 
Z1jskiwa.lt ~as~ trzymali w :za!eznoś bienia i rozszerzenia czynu produk
ci od siebie . 1 swy.ch wyrobow. . cyjnego n.a cześć wyborów i XIX 
. My rozu!1'.1-i~my, ze !las.za .nad'?te· Zjazdu WKP(b). 
Ja na poko1 .i lepsze .z11cie 3est t!Jl- Tak więc, jeśli bezpośrednio po 
ko w szub kim wzroscie przemvslv masówk eh kt · h ł · d · 
i produkcji. ł a ' na. . oryc . za ogi po ei 

A za nic nie możemy się zg?- ~?"va Y zobow1ązaz;ia, liczba r?botru 
dzie, żeby Polskrt Ludowa była KO~ b10rących udział w Czynie WY_ 

bezbronna i wydana na l1.Lv na- nosiła 67.8 proc., to .ostatnie . dm 
szym wrogom, amerykańskim i przed ~aiadą ~0~1et przymos'.y 
hitlerowskim podpalaczom. wzr.ost l!czby reahzuiących zobow1ą 

Krytyka różnych. nieporządkóń1v zania ~rzedwyborcze do 79 ,8 proc. 
bardzo jest nam potrzebna, ale nie Przodugce kobiety z produkcji po
gorzkie żale. 

Musimy wiedzieć w jakim miej
scu praca jest najważniejsza, n'l.J
trudniejsza i najpotrzebniejsza. 
Tam tr.zeba rzucić sily bojowe] 
mlodzieży i popracować ze wszyst
kich sił, żeby jak najprędzej usu
nąć trudno3ci, wzboaacić na.~z kra i. 
dobrze zaopatrzyć Wojsko Polskie. 
Rozmawialiśmy o tum z towarzy
szami z partii i ZMP. 

Zbliża sie XIX Zjazd komuni
stów w ZSRR. Najodważniejszych, 
najofia.rniejszych ludzi radziec1<ich. 
Postanowiliśm11 pójść za przykl.n
dem wychowanych przez WKP(h) 
komsomolców, budowniczych Don
basu i Mai:mitogorska. Postanowili
śmy zglosić się do pracy wlaffi;e 
w takich na:iwa'i:niejszych zak!a
dach, na najtrudniejsz11ch c::lroin
kach, by oddać wszvstkie nasze si
ły i zdolno§ci oiczyźnie. 
Jesteśmy mlodymi metalowcami 

Dzieki o,iczyźnie zdobyli§mv kwa
lifikacje zawodowe oraz odp01V;P.
dzialne i za .ęzcz11tne prawo wsnól
gospodarzenia krajem. Rozumiem11 
obowiązki. jakie naklada na nas 
Konst11tudn Polskiej Rzeczypospo
litei Ludowei. 

Dlatego zwracamy się do Was z 
pro.§bą o skierowanie nas na na:f
trudniejsze i najważniejsze oddn
ki pracy w przem11śle mPtalorn1;m. 
aby tam gonnif' wypelniać slowa 
śl11bowania. zlotowego. 
Cześć prac1J! 

Trzeci dzień 
losowania 
Narodowej Pożycz!d 

Wykaz premll wylosowanych w trze 
cim dniu losowania Narodowej Poży.:z 
ki Rozwoju Sit Polski. 

1 O.OOO zł nr 390206 
5000 zł nr 202678 
1000 zł nr nr: 33262 46720 79115:) 

132541 210578 218107 246121 4403'37 
511262 516132 599435 640670 656267 
722584 962407 979952 986866. 

500 zł nr nr: 16694 16699 46771!) 
52205 56624 79705 109130 1163:14 
rn35:;0 202611 202674 208296 21 w.~n 
246122 256041 2.56042 27318.5 2131 n8 
273190 343275 464493 47105i 47105'1 
494511 5i3878 535459 596127 6177:W 
6:l8.597 662830 685365 71159~! 720533 
758271 758280 760411 766417 765420 
787012 797451 797453 805965 Fl 18403 
829201 833044 833047 833050 84 l61Fl 
875890 878055 878060 883477 893%1 
951994 952583 952589 971437 986219 
986862 986864. 

Ponadto wylosowano 109 prem!I po 
zł 250, których numery podamy w dniu 
jutrzejazym oraz 1252 premie po zł 
150. 

Wykaz premii po zł 250, wylosowa
nych w drugim dniu losowania Naro 
dowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski. 

N·r nr 6382• 19074 19076 19077 29fl09 
2973Fl 36713 36715 36718 38192 3FlHl4 
38197 45810 46152 55275 55277 
115438 116659 119283 122659 127WJ5 
145881 145886 379039 379040 3Fl9603 
404713 446456 458087 473484 4734q9 ~6dź, dnia 27. 9. 1952 r. 

OLCZAK LEON 
STANISZEWSKA JANINA 

STANISZEWSKI ZDZISŁAW 
KASPRZAK KAZIMIERZ 
PIĄTKOWSKI EUGENIUSZ 

PIĄTECKI JÓZEF 
MACIEJEWSKI ZBIGNIEW 
BŁASZCZYK MARIAN· 

WIKTORSKI WŁADYSŁAW 

I 527499 529361 529363 540942 54094a 
559746 569917 584907 585222 5852'.l3 
588957 590291 59534'1 599951 602287 
148190 151331 151334 151338 1692fi5 
176692 178179 194138 223799 226~47 
275370 294553 296399 299533 29q539 
303580 310151 327118 332537 346783 
359776 359920 379034 603642 6231'101 
623002 623005 640334 687992 691655 
694557 730154 733871 736873 7404;) :~ 
740460 758642 758648 804226 8042.1:1 
8119-57 838859 840009 860970 86.525:> 
887514 906844 906847 935732 ą4f112(l 

Mac. Sweeney i wręczył mu notę, Stanow Zjednoczonych. 

w której czytamy m. in: -----------------------.-----------------------------------------------------------------

Jedna z wiei 

trafiły w niektórych zakładach zmo 
bilizować załogę dla sprawy wyko
nania planu i podjętych zobowiązań, 
tak, że realizacja wszystkich zobo
wiązań w tym przemyśle wyno>Si już 
65 proc. 

Taki właśnie przykład umasowie
nia ruchu zobowiązań na cześć wy
borów i XIX Zja·zdu WKP(b) dałY' 

Południowo-Łódzkie Zakłady I:rzemy 
słu Pasmanteryjnego, gdzie liczba 
wykonujących zobowiązania objęła 

już pełnt> 100 procent załogi, i ZPJ 
im. Wróblewskiego, gdzie udział w 
Czynie bierze już 94 proc. wszystkich 
zatrudnionych. W tych ostatnich za 
kładach m . :in. dzięki pracy kobiet 
wykonano już 52,7 proc. wszystkich 
zobowiązań podjętych przez załogę. 

W niektórych zakładach Narada. 
stała się bodźcem do podejmowania 
dalszych zobowiązań. Tak np, w Za 
kładach Drzewnych Przemysłu Włó
kienniczego pracownica jednego z 
dzjałów, Zareda, po wykonaniu w 
całości zobowiązań wyborczych pod
jęła dalsze zobowiązanie dla uczcze
nia Narady. Oto w . dniach 3 i 4 paź 
dziernika postanowiła ona wyprodu
kować po 50 szpul dziennie wjęcej. 

Dzis iaj też odbędą się w Łodzi: 
spotkani.a przodujących robotnic 
przemysłu włókienniczego z delegat 
kami na Naradę M. jn, na Placu 
Zwycięstwa 2 w świetlicy przyz;akła 
dowej delegatkom ze wsi z całego 
kraju opowiedzą o swej pracy i wal 
ce o plan przodujące dziewiarki: sta 
nisława Bukowska (zakłady im. Woj 
ska Polskiego), Elżbieta Gerling (za 
kłady im. Rychlińskjego), Genowefa 
Gerczyk (zakłady im. Buczka), Roza 
lia Janiak (zakłady im: Ofiar 10 
Września) i Genowefa Kolczyńska 
(µkłady im. E. Plater). (F.B:) 

W Pekinie 
rozpatrzone zostaną 
najważniejsze problemy 
Azji i Streły Pacyłiku 

PEKIN. - Jak ju:i: donosiliśmy, dnia 
2 października roz;poc~\y ~ię w Pe
kinie obrady Kongresu Obrońców 
Pokoj'U krajów Azji i St>.-efy Pacyfi 
ku. 

W pierwszym dniu obrad przemó· 
wienie wygłosi m. in. przedstawi
ciel światqwej Rady Pokoju i lud
ności krajów kolonialnych d'Abous
sier oraz dalegaci Indii, Pakistanu 
i Brazylii. 

Zatwierdzono także porządek dzie11 
ny obrad oraz. regulamin prac ko
misji. 

Na porządek dzienny składają sii: 
następujące punkty: 

Jalt wiadomo, ambasador USA w ZSRR 
p. Kennan dnia 19 września na lotnisku 
Tempelhof w Berlinie złotył oświadcze

nie wobec przedstawicieli prasy zachod
nlo-berliń•ktej I korespondentów amery
kańskich, w którym dopuścił się oszczer 
czych, wrogich w stosunku do Związku 
Radzieckiego wypadów, co stanowi bru
talne pogwałcenie powszechnie przyJę

tych norm prawa międzynarodowego. 

- Jurek! Zostaw. Przecież t<> moja czapka. 

1. Referat ogólny; 2. problem .Japonii; 
3. problem koreański; 4. wymiana kul· 
turalna; 5. rozszerzenie stosunków gospo 
darczycb; 6. problem niezawisłości naro· 
dowej; 7. obrona Interesów kobiet I dz!e 
ci; 8. sprawa zawarcia Paktu Pokoju 
między 5 wlelldml mocarstwami; 9. re
f erat o ruchu w obronie pokoju na Bli· 

i 
sklm I Sro<lkowym wschodzie; 10. przy. 

sów ~ej n edawn•ej pracy na przę- Jęcie deklaracji 1 rezolucji Kongresu; 

W oświadczeniu tym, opublikowanym 
'W szeregu dzienników zachodnlo-nie
mleckich, pan ltennan pozwolll sobie po 
równać sytuację Amerykanów w Mo
skwie z tym, czeiro on rzekomo dośwlad 
czyi, gdy był internowany w latach 
1941-1942 przez nazistów w Niemczech, 
oraz oświadczył, że „Jeśliby naziści po
zwolili nam chodzić po ulicach bez pra· 

- Ojej, mamo, pomyliłem się. Stale mi się myli twoja stu-
dencka czapka Technikum Włókienniczego z moją szkolną. 

Widzisz jak mi się spieszy do wyższych'. studiów .„ Chciałbym 
jak najszybciej zdobyć to co ty, mamo. 

- Zdobędziesz, synku, zdobędziesz. Nawet więcej, niż ja. 
Pójdziesz na Politechnikę. Będziesz inżynierem. Przecież 

dz~ś przed takimi jak ty cały świat stoi otwoTem: szkoły, uni
wersytety, wspaniała, jasna p.rzyszłość. Nie tak jak dawniej„. 

dzalni. u. róine. 
Tutaj spotkała swe stare koleżan- Obrady Kongresu trwają. 

ki, przą®: Galant, Wieczorek, M'.l- Mao Jse-fung 
da lińską, Andryszek, J ęd.rzejkę, Stę-
perską i Ludwiczak, tutaj nadal ko- d 
rzysta z doświadczonej pomocy swe poz rawia 
go dawnego majstra Janaszczaka , 

oraz swego b. kierownika, a dziś ko Kongres Poko:u 
legi technika Budnika. • 

Zdobyte w Technikum wiadomoś- PEKIN. - Jak donosi Agencja No 

wa rozmawiania z jakimkolwiek Niem- . . . . . . . 
cem, byłaby to właśnie sytuacja, w Ja- Jan.in~ Olszew1cz, filerowmk p~zę I za.imcjonowała ru:h wielowarszta-

cl pozwalają jej na usprawnianie wych Chin, przewodniczący Ogólno
pracy. Z jej to inkjatywy rozpoczę- chińskiego Komitetu Ludowej Poli
to na wrzecienn1cach w pizędzalni tycznej Rady Konsultatywnej Mao 
cienkoprzędnej .ruch ''.'iel.o~a:sz ' a- Tse-tung ~tasował depeszę powi
toWJ'." przez zw1ększ~me ilosc1 ob- I talną d o uczestników Kongresu o. 
sług1wanych przez Jedną prząd.kę brońców Pokoju KraJÓW Azji i Stre 
l'l'.aszyn .z dwoch ~o trzech. Pod JeJ fy Pacy fiku, w które:i' czytamy: 
k1er~wmctwem dzielna. ~ałoga tP.~O „Zwołanie Kongresu Obrońców Po 
oddział.u. coraz spra~n1e.J pokonl.IJe koju Krajów AzJi i Strefy Pa.cyfi
trudnosc1. .Przęd7..aln1a. c1enkoprzęd- ku _ głosi depesza _ stanowi ogro
na, która . .ieo.<zcze w hpcu wyra?1a- mny wkład .w dzieło obrony pokoju 
ła. zaledwie 82 proc., we wrzesnm - w wielkie wspólne dzieło naro-

kiej musimy obecnie tyć w Moskwie". dzaln~ c1enk~przędnej w .WZPB 1m. towy w. przędzalni tych. zakł'.1dów, 
Powyższe oświadczenie pana Kennana 11 Mil~a: parmęta. dobrze, Jak to b~ło wykazuJąC na przykład.zie. sv.:ei pra

jest całkowitym kłamstwem 1 .Jest wro- dawmeJ. Od naJmłodszych lat wie- cy konkretne korzyści, Jaklie daJe 
gie wobec związku Radzieckiego, działa, co to znaczy bezrobocie i głód. obsługa większej ilości stron. To ona 

f ;asko oskarżen:a 
w procesie 
przeciwko mlodym patriotom 
niemieckim 

BERLIN. - Od przeszło dwóch tygodni 
trwa w Dortmundzie proces przeciwko 
młodym patriotom niemieckim z Essen. 
Wszyst!de usiłowania sądu, mające na 
celu wykazanie winy oskarżonych, za
kończyły się fiaskiem. 

W toku procesu wielkie wrażenie na 
zebranych wywarło wystąpienie w obro 
nie młodych patriotów z Essen świadka 
B. Scbmitz, członkini Komunistycznej 
Partii Niemiec, sttt<lentkl Uniwersytetu 
Frankfurckiego Im. Goethego. 

J:>roccs trwa. 

co znaczy brak chleba, szkoły i znajdowała czas na pracę społeczną 
k.siążek.„ Czyż mogła ona, dz.iecko na terenie fabryki. 
łódzkiej prządki, marzyć o nauce? .„ - Znamy wasze marzenia o nau
śmlesz.ne rzeczy! „Pańskie fana- ce, wiemy też, na podstawie waszej 
berie", jak wtedy mawiano. pracy przy maszynie, że nie lubicie 

Była już dojrzałą kobietą, matką marnować czasu. Postanowiliśmy 
dorastającego syna, kiedy wreszcie w więc skierować was na sturua d 
wolnej już, ludowej ojczyźnie sze- Technikum Włókienniczego. Czy &ię 
roko otworzyły się przed nią bramy zgadzacie? - usłyszała w personal-

0S11ągnęła 100* P~· dów krajów Azji, Strefy Pacyfiku l 
* całego świata. 

- Te 100 proc. Planu to jeszcze życzę Kongresowi całkowitego suk 
jedna moja radość. Nie mniej wid- cesu". 

1 

uczelni. nym. 
ka. niż mój dyplom technika, nie 
mniejsza niż będzie nią ukończenie 

Wręczenie 
nagrody państwowej 
malarzowi Guttuso 

• • • 
Szkoła przyszła do nie.i nieo.<podi.ie 

wanie. Któregoś dnia, gdy zajęta 
była właśnie pracą przy maszynach 
wpadła na przędzalnię brygadzistka: 

- Olszewicz! Do personalnego. 
Tylko zarazi 

Janina była wtedy już znaną przo 
downicą pracy w WZPB im. 1 Maja. 
To ona jako jedna .i pierwszych, 

• • • studiów na Politechnice przez mo-
Dziaro s.ię to przed czterema la- jego Jurka - mówi Janina Olsze

ty. Dziś Janina Olsz:ewicz może wicz. 
śmiało powiedzieć, że nie zawiodła - Z sercem pełnym zadowolenia 
swych towarzyszy pracy. Technikum i szczęścia z dobrze wypełnionego 
ukończyła z wyróżnieniem, od roku obowiązku pójdę w dniu wyborów 
pracuje jako kierownik przędza:ni, I oddać swój głos za Polskę Ludową. 
PoCZątkowo w ZPB im. Stalina, o- za wolną, wspaniałą ojczyznę wol
st.at.ni-0 zaś w swej starej Wi-Mie, nych i radosnych kobiet - budowni 
w WZPB im. 1 Maja, gdziie połowa czych na8Zego żyoia i nasze.j jasnej 
robotn.ików oamieta ja dobrze z. cz.a przyszłośc~ -._iw) 

RZYM. - W ambasadzie \lOlskleJ w 
Rzymie odbyło się przyjęcie, na którym 
wręczono polską nagrodę państwową wio 
slclemu malarzowi c.uttuso za Ilustracje 
do książki J. Strv;kowsklee:o „Ble& do 
Fragala", 
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Liczby mówią za siebie Wychowuie i uświadamia 
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kobiet w radach narodowych 
przewodniczące rad zakładowych 
uczestniczek współzawodnktwa pracy 
kobiet we władw.ch ZSCh. 

- Co to mnie wszystko 
obchodzi! mówiła, 

wzruszając ra.mionami. -
Nie nasza to babska rzecz 
mieszać się w takie spra-

ły. Może i dlatego, że u
słyszała tam o rzeczach 
nlezna.nycb. W k::.tdym 
razie stała 1lę czynnym 
członkiem koła, włączyła 

się - jak mówiono - w 
nurt życia społecznego, 

stala się świadomą kobie
tą, współbudowniczym 

kraju. 

kich dziedzinach, równo
uprawnienie społeczne, po 
lityczne I gospodarcze. 

Organizacja wywiązuje 

się z podjętych zadań. 

Szeregi jej powiększają 

się z każdym dniem o no
we tysiące członkiń. Po
wstają nowe koła. świetli
<'e. Członldnie Ligi Ko 
biet są jednocześnie człon 
kami rad zakładowych, ko 
mitetów domowych, komi 
tetów rodzicielskich, skle
powych itd. 

dach, uważanych dotych 
czas niesłusznie za zawo
dy wyłącznie męskie. 

Dzięki umiejętnej akcji 
uświadam'.ającej mamy w 
Łodzi kobiety na stano-aktywistek w komitetach członkowskich spółdzielni 

przodownic społecznych Ligi Kobiet 
wy •.. 

Za „takie 1prawy" uwa
żała zarówno politykę jak 
i zagadnienia gospodarcze, 
społeczne, kulturalne Itp„ 
którymi żył cały świat, 
żyła cała Polska. 

wiskach motorniczych, 
200.000 kobiet cktywnie pracujących w komitetach obroń

ców pokoju 
ślusarzy, lakierników, 
monterów itd. Ponad 570 
kobiet skierowano ostat
nio do pracy. 

6.129 kobiet odznaczonych w ciągu ostatnich dwóch lat. 

Oto liczb.V, które najlepiej obrazu
ją obecną sytuację kobiet w Polsce 
Ludowej. Kobieta jest pełnopraw
nym obywatelem - bierze udział 
we wszystkich dziedzinach życia 
społecznego na równi z mężczyzną. 

W organach władzy ludowej, w <H'

ganizacjach społecznych, a przede 
wszystkim i w coraz większym stop
niu - w rrodukc.ii. Z powierzonych 
sobie zadAń wywiązują się jak na.i
leplej. Dowodem tego jest chociaż
by to, ie około 20 tys, kobiet zostało 
wysuniętych na stanowiska kierow
nicze. 

Ta właśnie praca w produkcji po
siada zasadnic;i:e znaczenie. 

„Do eałkowifego wyzwolenia 
kobiety, do rzeczywistego zr(>w
nanla Jej z mężczyzną, potrzeba, 
by lshdała cosoodarka społecz
na I żeby kobiety uczestniczyły 
we wspólnej pracy wytwórczej, 
Wówczas pozYda kobiety będzie 
taka sama jak mężczyzny" -
mówił Lenin. 

Dzięki obaleniu ustroju kapitali
styrznego stworzyliśmy taką gospo
darkę. W rPzultacie zaś kobieta uzy
skała równe z mężczyzn• prawo do 
prac.v i llo wynagrodzenia za pracę, 
prawo do nauki. do godności i :da
nowisk, prawo clo opieki nad matką 
J dzieckiem. Te wszystkie prawa 
gwarantuje Jej Konstytucja. 

A jak było w Polsce przedwrześ
niowej? 
Największy procent bezrobotnych 

stanowiły kobiety. W czasie reduk
cji one pierw~ze padały ofiarą. 

Przyjście na świat dziecka oznacza
ło często bezrobocie i nędzę, kobiet 
ciężarnych pozbywano się z fabryk. 
Niektóre instytucje z reguły nie za
trudn\ały mężatek. Nawet najzdol
niejsze niewiasty nie były dopusz
czane do kierowniczych stanowisk. 
Wynagrodzenie zaś kobiet było o 
25 do 30 proc. niższe od ,,yna
grodzenia mężczyzn za taką samą 
pracę, 

We „Wspomnieniach fnspektora 
pracy" wydanych w okresie między
wojennym znajdujemy zeznanie 24 
letniej robotnicy L. następującej 
treści: 

,.Pracuję w fabryce od 6 
lat. Przez caly czas nte ml•l
lam żadn11cn zarzutów ze stru 
fl,y majstrów ani admin,istra • 
c1i Od pewnego czasu jednak 
majeter K. zacząl mnie prze
ś1 adować, żądając, bym mu u
legła. Gdy stawiłam mu opór, 
zacząl szykanować. Wreszr.ie 
c:lal mi stempla". 

Tak oto w Polsce kapitalistycznej 
wyglądała sytuacja kobiety. 

Taka też jest i dzisiaj w krajach 
kap! ta llstycmych. 

W USA kobiety za tę samą pracę 
otrzymują dwa razy mniej od męż
czyzn, Nawet w tych nielicznych sta 
nach USA. gdzie prawo prz.ewldu.ie 
to samo wynagrodzenie dla męż
czyzn co dla kobiet, nle obejmuje 
ono przemysłu włókienniczego i o
dzieżowego. 

· W Anglii płace kobiet w przemyś
le włókienniczym wynoszą zaledwie 
50-60 nrcx:. płac meżczyzny, 

We Włoszech włókniarze kierowa
ni przez partię komunistyczną straj
kują. b.dając palepszen!a warunków 
pracy i zrównania zarobków kobiet 
z płacami otrzymywanymi przez 
mężczyzn. 

W Japonii, gdzie panoszą się kapi
taliści amerykańscy, według oficjal
nych danych przemysłowcy za
kupili 40 procent robot:Jic z11trud
nionych w przedsiębiorstwach pre
fektury Topogi. A więc handel ży
wym towarem kwitnie! 

• • • 
W Polsce. w Związku Radzieckim, 

w" wszystkich krajach demokracji 
ludowej - wszędzie, rdzle wła
dzę przejął w 1we ręee luct pracu
jący, gdzie obalony został kapita
lizm - nastąpiło wyzwolenie kobie
ty. Stała się ona człowiekiem po
slada.jącym pełne prawa obywatel· 
skle. I wszędde tam kobiety ramię 
w ramię z mężczyznami budują 
lepsze jutro dla 15Jeble. dla swoich 
dzi«:L 

ALIC;A M~SIAŁOWA li 
przewodnicząca Zarz. Gtównego 

"' Ligi Kobiet 

Żyła sobie na uboczu 
zajęta dziećmi, garnkami 
l swymi drobnymi spr&
waml domovrrmi. Przy 
każdej okazji nie omiesz
kała zaznaczać, iż Jest ko· 
bi etą ... 

Tak się złożyło, I~ zmu 
szona była poszukać sobie 
pracy. I wtedy właśnie 
po raz pierwszy zetknęła 
się z aktywistkami Ligi 
Kobiet. Przypadkowo, na
mówiona przez koleżankę, 
wzięła raz udział w zebra
niu przyzakładowego ko
ła LK. I .od tego 1łę zaczę
ło. Zebrania zainteresowa 
ły ją, Może dlatego, ie to 
same kobiety i o swoich 
kobiecych sprawach mówi 

Wiele kobiet przebywa 
podobną drogę, z~nlm po
zna przewagę wspólnego, 
społecznego życia. Z ;r:aco
fanej, ograniczonej, ogar· 
nla~ącej tylko wąziutki 

wycinek zagadnień kobie
ty, przeobraża się w 
pełni uświ&domionego o
bywatela, któremu bliskie 
są sprawy naszej polityki, 
gospodarki itd. 

Niemałą rolę odgrywa 
tu Liga Kobiet. Założe

niem jej jest bowiem do
cierać do jak najszerszych 
rzesz kobiet, uświadamiać 
Je, pokazYwaó na konkret 
nych przykładach, iż Pol
ska Ludowa dała kobiecie 
istotne, prawdziwe równo 
uprawnienie we wszyst-

Organizacja dociera tak 
te do gospodyń domowych 
tj. kobiet, które najmniej 
mają możliwości zetknię

cia się z pracą społeczną. 
W samej tylko Łodzi po
wstało 250 terenowych kół 
LK, skupiających właśnie 
gospodynie domowe. 

Pogadanki, odczyty, a 
poza tym żywy i stały 
kontakt aktywistek LK z 
kobietami wydały wspa
niały owoc. Uwidacznia 
się on między innymi w 
coraz większym napływie 
kobiet d1> pracy w zawo-

Ale nie tylko to. Mobi
lizu,fąca działalność orga
nizacji spowodowała licz
ny udział kobiet w kam
panii przedwyborczej. 
Ten czynny ud?.iał kobiet 
z miasta i ze wsi, robot
nic, chłopek, pracownic u
mysłowych świadczy, że 

zroznmiał:v one i należy
cie oceniły przełom. jaki 
się dokonał w Ich życiu. 
Z tego też powodu są one 
w wielu dziedzinach wzo
row:vmi przodownicami 
pracy. I t<J jest najwięk
szy sukces, że setki 
tysięcy kobiet włączyły 
się do naszego budowni
ctwa. stały się gorliwYml 
agita.torka.mi Frontu Na-
rodowego. (j) 
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To wcale nie jest trudne. ' • • Należą d.o najlepszych 

Na przykładzie Bukszynsk1e z:~·~~~g'~if:::;E 
I od czego tu zacząć. Bo przecież 

sprawa Walentyny Bukszyńskiej jest 
Jej najbardziej osobistą sprawą, ale 
równocześnie ootyczy„. wszystldch 
kobiet. 

I od razu nasuwa się na myśl obraz: 

Wszystkie te kobiety każą się nad 
sobą lltować. Stwarzają wokół sie
bie atmosfer~, która sprawia, ie 
niektóre ich znajome kobiety pra· 
cujące czu~ą się czasem jak win,1-
wa.iczynie - one nie mają tych 
str a s z n y c h obowiązków, bo !}ra 
cują, a dom j a k oś idzie. ReflP.k
sja przychodzi często dopiero p67.
niei. we własnym mieszkaniu. 

ju szycia. bo u nas na Rad-0gosz
czu to specjaln.ie potrzebne. A ja 
sobie m)•ś\ę: dobra! Garną się do 
naszego kola!, Zrobimy kurs, kupi
my maszynę. Ale to byłby dopiero 
początek. 

Kapelusz z głowy wędruje do sza 
fy. Ostatnie słowa mówione są już 

w drodze z pokoju do kuchni. Bo 
Wal~ntyna Bukszyńska wróciła a
kurat z Koła Gospodyń, gdzie jest · 
przewodniczącą i teraz musi się przodownic.y 
czym prędzej zająć gospodarstwem. 

cy systematycz
n emu przekracza 
niu norm produk 
cyjnych od 138 
do 140 proc. 

Oprócz tego 
jest jedną z naj
aktywniejszych 

kobiet w życiu 
społecznym za. 
kładu. Toteż u
zyskała i drugi 
zaszczytny tytuł 

społecznej. 

• • 

Młoda, miła koleżanka wyszła za 
mąż, ma dziecko. Od rana do nocy 
drepce Po mieszkaniu w pr;i:ybru
dzo.nym szlafroku, tu leżą pie}usz.k;. 
tam przypala się obiad, mąi: wrócił 
z pracy i chce się umyć, żąda cie
plej wody - urwanie głowy. Daw
niej ładna, uśmiechnięta dziewczy
na zamienia s.ię w zaniedbaną, skłó
coną z.e światem kobiet~. Albo in
na znajoma. Troje d;i:ieci trzeba u
brać, nakarmić, posłać do s·zkoły, 
trzeba gotować, zmywać. - Czy ja 
mam coś właściwie z iycia? - PY'"1 
przy każdej okazji tonem wyrzutu. 

Wówczas postanawia się, że przy 
najbliżs7.ej okazji powie s,ię tym 
znajomym coś niecoś o prawdzi
wym ż.vciu. którego one nie widzą, 
o cudaeh postępu i organizacji. c 
których one nie mają zielonego po
jęcia, o radości odczuwanej przer. 
kobietę osiągającą coraz lepsze wy
niki w pracy zawodowej i suolecz
nej. Wreszcie chce się powiedzieć 

- Mamo, krowa już nakarmiona, 
pros.lakom dałam też. Ojciec za 
chwilę wróci z pracy, a:le Romek 
nakrył już do stołu, obiad prawie 
gotów - melduje kręcąca się po 
kuchni 13-letnla Irka. 

Zofia Rófalska - przodująca nau

- A czemu się pani nie zajmie 
pracą zawodową, choćby społeczną? 

- pada czasem pytanie. 

- Bo to ja mogę ~ odpowiada 
wówcz,as. - Przecież nikt za mnie 
tego wszystkiego nie zrobi... 

o ... 
• • 

Walentynie Bukszyńskiej -prze
krzywił się nieco kapelusz. Mówi w 
podnieceniu. / 

- Przychodzą, przychodz~ tu do 
mn'l:e ifobiety, żeby zrobie kurs kro 

To tylko drobna część.~. 
Klęską wszystkich ludzi pracy było przed wojną bezrobocie, 

ale najba .. :dziej ckrpiały na tym kob:ety. O wir le trudniej by
ło przed wojną znaleźć pracę kobiecie mz mężczyzme. A jeśli 

już tę pracę dostała, to natychmiast ją zwalniano, jeśli wyszła 
za mąż albo _tyła w ciąży. 
Dziś kobiety pracują we wszystkich .zawodach, piastują wy

soki€ stanowisl{a w pracy społecznej, zawodowej i politycznej. 
Przypatrzm~ się tej tabelce. Zrozumiemy, dlaczego nie było 

możliwe pełne równouprawnienie kobiet przed wojną. Zoba
czymy, jak ułatwia kobiecie życie władza ludowa. 

PRZED WOJNĄ DZIS 

ŻŁOBKI 
Łódt 
Polska 

2 I Łódź 
39 Polf'ka 

51 
66'1 

PRZEDSZKOLA 
W Łodzi I wojewód:ztwlo nie by
ło bezpłatnych przedsP.kolł. 

W Łodzi w 1936 r. znajdowano 
przeciętnie 36 podnutków co mie
siąc. Co dzień przyprowadzano do 
aresztu śledczego ok. 50 bezdomnYcł> 
chłopców. 

w 1936 roku w Łodzi 54 kobiety j 
popełnlly samobójstwo z braku 
tlrodków do iycla. 

ł.ódż 
Woj. łódzkie 

113 
39'7 

W 1950 roku mlellimy w całej Pol 
sce 300 hs. dzieci w przedJlzko
lach i dzleclńeach. 

W 1952 r. do przedszkoli uczę
szcza Już 560 tys. dzieci. 

W Polsce Ludowej kobieta ko
rzystając z wszystkich praw oto
czona jest czcią społeczeństwa. 

Powyższe dane obrazują zaledwie część tego, co zyskała ko· 
bieta w ci~u 8 lat władzy ludowei w PoUice. 

Bukszyńska całuje córkę I zabiera 
się energicznie do roboty. Jej drob
na postać dwoi się i troi. Nie wi
dać przy tym ani nerwowego pv
śpiechu. ani nadmiernego wysiłku. 
Twarz ma pogodną, O<lEY jasne, by 
stre, ruchy zorganizowane. Wresz
cie woła: 

- Czesiu, Rysiu, Romek, Marysia, 
Bolek, Kazik, Irka, obiad! Zawołaj
cie ojca i resztę dzieci!„. 

- Ile tych dz.leci jest? 

Dwanaścioro - pada odpo
wiedź. - A było piętnaścioro. TrzQch 
synów straciłam na wojnie, walczy
li w Dywizji ICościuszkowsk:ej. 
Trzech Ilię pożeniło, ale wnuczęta 

mieszkają w tej chwili z nami. 

Więc jak sobie ta kobieta rajii, 
trudno na pazór zro7.Um!eć, bo 2-
hektarowe go1Ypodarstwo, bo liczny 
irwentarz, pięcioPQkoiowe mieszkri
nie do sprzątania, tak a gromada 
dzieci i do tego .leszcze praca spo
łeczna. Bukszyńska znana jest właś 
nie ze swej czynnej pracy społecz
nej! 

- Bardzo prosto - mówi Buk
szyńska głosem sookcjnym, bez cie 
nla zarozumiałości. - Organizujemy 
życie planowo. D7Jś już na przykład 
wszyscy wiemy. że za trzy dni, za-
raz po Krajowe; Naradzie Kobiet, 
bedziemy razem kopać kartofle. 
Irka zaJmte się gospodarstwem. 
Każ<le z dzieci zna olan, a rygor 
jest... wojskowy! Każdy ma czaR po 
za nauką i na dJmowe czynności i 
na czytanie czy cerowanie, są dyiu 
ry nakrywania do stołu i zmywan in. 
Wszyscy się temu podporządkowu
ją począwszy od najmłodszego 5-
letniego synka, a Akończywszy na 
syn.ie najstarszym, 26-letnim. 

- A więc tajemnicą moich suk
cesów społecznych i gospodarskich 

czycielka. Jest kiei;ownikiem szkoły 
podst.a wow ej nr 
62. Wyniki swej 
pracy zawdzię
cza kolektywnej 
współpracy z ko 
mitetami: rodzi
cielskim i opie
kuńczym. Ob. Ró 
żalska nie szczę
dzi czasu dla 
szkoły, p1"1:e6iadu 
je w meJ do 
późnych godzin 
wieczo!4Dych. o
statnio zorgani

zowała świetlicę szkolną i d1Jbrze 
postawUa w niej pracę wychowaw
czą. 

* • 
Helena Arnold - gospodynt do

mowa, jest aktywistką Ligi Kobiet 

• • 

Wśród „swoich" 
kobiet w bloku 
647 prowadzi sze 
roką pracę uświa 
damiającą. Zorga 
nizowała już kil 
ka kół tereno
wych LK w Ru
dzie Pabianic
kiej. Pracuje ró
wnież bardzo 
czynnie w komi
tecie sklepowym 
PSS 863. 

• 
Czesława Krzysztofik jest przo. 

downicą pracy w Łódzkich Zak?a~ 

jest.„ dobre planowanie „wewnątrz~ · 
zakładowe" - kończy z uśmiechem j 

dach Przemysłu 

Metalowego. Jest 
jedną z tych ko
biet, które zer
wały z przesą. 

<iem, jakoby pra
ca była podzielo
na na „męską i 
żeńską". Jako po 
moc blacharza 
wywiązuje się ze 
swych zadań do 
skonale, wykonu 
jąc swoje normy 

Walentyna Bu.k&Yńs.ka..- or.zecietnie w 170 proc. 
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Kandydaci woj. łódzk i ego 

WINCENTY BARANOWSKI 

Okręg nr 
Urodził się we wsi Wydrzyn w po

wiecie wieluńskim. Początkowo pra
cuje na roli, a potem w jednej z fa
bryk warszawskich. 

Za udział w strajku pierwszoma
jowym zostaje w r. 1900 aresztowany 
i skazany na trzy lata więzienia. W 
ckresie międzywojennym był dzia
łaczem ludowym, 

Natychmiast po wyzwoleniu przy. 
stąpił do organizowania władzy lu
dowej na swoim terenie. Pełnił w 
Wieluniu funkcję przewodniczącęgo 
PRN. Został członkiem NKW, a na
stępnie prezesem NKW Stronnictwa 
Ludowego. 

W roku 1947 powołany został na 
stanowisko ministra. Od momentu 
zjednoczenia stronnictw ludowych 
pełni funkc~ę wiceprezesa NKW 
ZSL. 

Ciężkie warunki materialne zmu
siły go już od 14 roku życia do Ul
robkowania. Przez wiele lat praco
wał jako robotnik w piotrkowskiej 
hucie „Kara". Począwszy od roku 
1922 jest czynnym działaczem Zw. 
Zawodowego Hutników, a w dwa la
ta później wstępuje do KPP. 

Za działalność rewolucyjną pozba
wiony zostaje pracy i od roku 1929 
jest bezrobotnym. , Kilkakrotnie a
resztowany przesiedział wiele lat w 
więzieniu. 

W czasie wojny przebywał na te
rytorium ZSRR. Po :wyzwoleniu był 
sekretarzem CRZZ. Obecnie jest 
członkiem KC PZPR i wiceprzewod
nkzącym Centralnej Komisji Kon
troli Partyjnej. ADAM DOLIRSKI 

CZESŁAW DOMAGAŁA 

Urodził się w 1911 roku we wsi 
Bogumiłowice, w rodzinie małorol-
nęgo chłopa. . 

W 1933 roku wstępuje do KPP 1 
żostaje sekretarzem komitetu powia
towego w Radomsku. W dwa lata 
później zostaje po raz pierwszy 
aresztowany. 

W 1937 roku jest ponownie ~sz
towany i zesłany do Berezy. ZiWol
niony, wyjeżdża do Warszawy, gdZ1e 
nadal prowadzi · pracę ' w KPP. 

Po klęsce wrześniowej Czesław 
Domagała przedostaje się do Lwowa. 
W czasie okupacji hitlerowskiej po
szukuje go Gestapo. Po wyzwoleniu 
pracuje w Wojsku Pol!'kim, a następ
nie w aparacie partyjnym PPR, 
a później PZPR. Ostatnio mianowa
ny zcstał wicemillIBtrem Rolnictwa. 

Lucj~ Rudnicki urodził się w 
1881 roku w rodzinie robotniczej. W 
1898 r. rozpoczyna pracę w Widz.ew 
skie.i Manufakturze w Łodzi. 

W 1903 r. zostaje osadzony w wię 
zieniu, a następnie zesłany. Ucieka 
z zesłania, w 1905 r. zostaje ponow
nie aresztowany. W więzieniu styka 
się z działaczami SDKPiL i staje 
się jej członkiem. 

Po wyjściu z więzienia działa 
wśród robotników Zagłębia Dąbrow 
skiego u boku Dzierżyńskiego. 

W okresie międzywojennym pra
cuje jako urzędnik w Zairządzie 
Miejskim w Warszawie. Współpra
cuje z KPP. W okresie okupacji jest 
członkiem PPR. 

Po· wyzwoleniu poświęca się pracy 
literackiej. LUCJAN RUDNICKI 

.Jest synem robotnika. Już w 16 
roku życia rozpoczyna pracę jako 
tkacz w łódzkich fabrykach włókien
niczych. Bierze czynny udział w ru
::hu robotniczym, pełniąc w latach 
1934-1938 funkcję delegata fabrycz
nego lewicowego klasowego związku 
włókniarzy i członka oddziału tego 
związku. 

W czasie okupacji zostaje wywie
ziony na przymusowe roboty do 
Niemiec. Po powrocie pracuje po
czątkowo jako tkacz, później awań-
sowany zostaje na majstra. ' 

Obecnie Zygmunt Krzywański peł
ni funkcję przewodniczącego Zarzą
du Głównego Zw. Zaw. Prac. Przem. 

ZYGMUNT KRZY'\VAŃSKI Włókienniczego. 

11 - Piotrków · Tryb. 
Córka pracownika pocztowego, od 

wczesnej już młodości czuła zami
łowanie do zawodu nauczycielskie
go. Ukończywszy Instytut Geogra
ficzny poświęciła się temu zawodo
wi. Przez 18 lat pracuje na stano
wisku dyrektora Państwowej Szko
ły żeńskiej w Lublinie, starając się 
wpajać w młodzież postępowe prze 
konania. Władze sanacyjne usuwa
ją niewygodną dyrektorkę. 

WIKTORIA KIPIGROCH 

Po wyzwoleniu jest jedną z pierw 
szych organizatorek Ligi Kobiet w 
Łodzi i jednocześnie sekretarzem wo 
jewódzkim SD. Obecnie pełni funk
cję członka Sekretariatu Miejskiego 
SD, jest również członkiem Woje
wódzkiego Zarządu Ligi Kobiet. Po
za tym jest radną Rady Narodowej 
i działaczką Wojewódzkiego Komi
tetu Obrońców Pokoju. 

. <:,, 
JADWIGA PR;~~~,;~· I 

Ojciec miał zaledwie 75 arów 
ziemi i !l dzieci do wyżywienia. 

- Wcześnie więc poznała smak cięż 
kiej służby u kułaka, pracując 
u niego za nędzne wyżywienie i 
przyodziewek. 
Mając lat 21, w roku 1927 roz

poczęła pracę w firmie „Thonet". 
W dwa lata później wychodzi za 
mąż za KPP-owca Franciszka 
Kipigrocha, robotnika fabryki 
mebli. 

W okresie okupacji była na ro
botach przymusowych w Niem
czech. 

Obecnie wraz z mężem pracu
je w Radomszczańskich Zakła
dach Przemysłu Drzewnego. Ja
ko przodownica pracy szybko a
wansuje. W 1949 roku zostaje 
majstrem, a w rok później kie
rownikiem oddziału politurni. MARIA DOMAGALSKA 

Syn biednego chłopa ze wsi Grę
bociny. Już od 12 roku życia zmu
szony jest zarabiać na siebie i na 
utrzyma11ie licznego rodzeństwa. Nie 
wielki kawałek ziemi ledwo starcza 
na życie. 

Po wyzwoleniu zostaje sołtysem 
w swej rodzinnej wsi, równoc.ześnie 
wstępuje w szeregi Stronnictwa Lu
dowego. Wybrany następnie człon
kiem Prezydium Gminnej Rady Na
rodowej pracuje z wielką ofiarno
ścią. Zostaje więc wybrany do Ko
misji Budżetu i Finansów Prezy
dium Powiatowej Rady Narodowej. 

WŁADYSŁAW ROGUT 

Władysław Rogut jest członkiem 
Zjednoczonego Stronnictwa Ludo
wego i działaczem społecznym zna
nym w powiecie piotrkowskim. · 

Kandydaci na zastępców 
posłów do Sejmu 

Okręg wyborczy nr 1 O - Zgierz 
RYSZARD SKONIECZNY 

l'ochodzl z Opatówka. Ponlewa:I; ro· 
dłtce jego nie mogli sobie pozwolić na 
kształcenie syna, • chłopak chwytał się 
różnych prac w kolejnictwie. Przed 
wybuchem wojny pracował 1ako hamul· 
cowy w Kutnie. 

Po wyzwoleniu Jako jeden z pierw· 
szych kolejarzy staje do uruchamiania 
rozbitego taboru kolejowego. Za ofiar· 
ną pracę i zasługi zostaje powołany na 
stanowisko kierownika pociągu. 

W okresie 8 lat nie miał ani jednego 
wypadku czy awarii. W pracy zawsze 
mu przyświecało dobro ogólne, narodo· 
we. Na każdym kroku wykazuje tro· 
skę o usprawnienie I pełne wykorzysta
nie taboru kolejowego, który ma tak 
wielkie znaczenie w realizacji zadań 
planów gospodarczych Polski Ludowej. 

Ryszard Skonieczny prócz wytężonej 
pracy zawodowej jest aktywnym działa
czem społecznym, członkiem egzekuty· 
wy organizacji partyjnej węzła kutnow
skiego oraz sekretarzem podstawowej 
organizacji partyjnej drużyn konduktor
skich. Pracuje czynnie w związkach 
zawodowych. 

ZYGMUNT RĘDZIKOWSKI 

U~odził się w 1912 roku w Konstanty. 
nowie . Naukę w szkole powszechnej mu
siał przerwać, ukończywszy pięć klas, 
gdyż choroba ojca zmusiła go do poma· 
gania matce w utrzymywaniu rodziny. 

Do wybuchu wojny pracuje z przer· 
wami w różnych zakładach ,pracy Jako 

tkacz. Należąc do klasowego związku 
zawodowego włókniarzy pełnll tam funk· 
cję członka komisji rewiz~'jnej. 

w czasie okupacji do 1941 roku praco· 
wał na przymusowych robotach ziem· 
nych w Konstantynowie, następnie jako 
tkacz. 

Po wyzwoleniu brał aktywny udział w 
organizowaniu Rady Narodowej, Polskiej 
Partii Robotniczej, związków zawodo
wych oraz w ·Uruchamianiu zakladów 
pracy na terenie l\:onstantynowa. 

Od 1948 roku jest kolejno majstrenr 
skręcalni, pracownikiem działu zaopa
trzenia, w 1950 rolrn powierzono mu 
funkcję kierownika tkalni Konstanty
nowskich Zakładów Przemysłu Welnia· 
nego. 

STANISŁAW PRZYBYLSKI 

Jest pochodzenia chłopskiego. Po skoń 
czenlu 7 klas szkoły powszechnej uczę
szczał do gimnazjum w Kutnie, po czym 
do szkoły ogrodniczej w ~leczysławo· 
wie. 

z kolei pracuje w majątku Kurze GÓ· 
ra. Podczas wojny jest prześladowany 
przez okupanta. 

Po wyzwoleniu powraca na swoje go· 
spodarstwo. Od samego początku wy
wiązuje się ze wszystkich zobowiązań 
wobec państwa. W ub. roku dostawił 
t.800 leg żywca I w 150 procenta,ch zbo· 
że. \\T br. plan dostawy zboża zrealizo· 
wał w 165 proc., tywca w 100 proc., do· 
stawę_ mleka zaś znacznie przeki;.oczył. 

Zorganizował w swej gromadzie koło 
ZSL. Bierze zawsze czynny udział we 
wi;iystk.icll. akcJacll. i.POlec:i:nycll. 

Urodziła się w roku 1898 w Piotr
kowie. Ojciec jej był murarzem. Ja
ko 20-letnia dziewczyna zaczyna 
pracować w hucie „Hortensja", gdzie 
ją kilkakrotnie zwalniano za działal 
ność rewolucyjną. W roku 1932 zo
staje skazana na 9 miesięcy więzie 
nia za organizowanie strajku. 

W czasie okupacji Maria Doma
galska wraca znów do huty „Hor
tensja" i pracuje tam do dnia dzi
siejszego. W roku 1945 wstępuje do 
PPR. Zostaje przodownicą pracy i 
znaną działaczką społeczną. Za swe 
liczne zasługi otrzymttje brązowy, 
a następnie srebrny· krzyż zasługi. 

Jest obecnie brygadzistką, pełniąc 
jednocześnie funkcję sekretarza od
działowej organizacji partyjnej. 

Kandydaci 
na zastępców 
posłów do Sejmu 
Okręg nr 9 

- Pabianice 
RYSZARD PIESZEWSKI 

Syn praczki i robotnika sezonowe
go, urodził się w r. 1927 w Pabiani
ca~h .. Do wyzwolenia żył jak tysiące 
dzieci w Polsce sanacyjnej bez na
dziei na lepsze jutro. 

Dopiero w Polsce Ludowej droga 
awansu i nauki staje przed nim o
tworem. Już w kwietniu 1945 r. 
przystępuje wraz z innymi robotni
kami do pracy kolejno jako śrubow
nik, bryga~ier, a następnie jako 
praktykant na przędzalni. Powołany 
do wojska, kończy szkołę podoficer
ską z I lokatą; za wzorową służbę 
zyskuje stopień plutonowego, ozna
kę wzorowego żołnierza i tytuł przo
downika wyszkolenia politycznego i 
bojowego. 

Po powrocie z wojska pracuje w 
ZPB w Pabianicach :iflko podmaj
strzy, następnie jakcf majster na 
przędzalni. Zdobywa pierwsze miej
sce w ogólnopolskim współzaw~
nictwie o tytuł najlepszego majstra 
przędzalni. Równocześnie dzięki swej 
aktywnej postawie społecznej i o
fiarnej pracy w szeregach partii zo
staje sekretarzem podst. org. part. 
na , przędzalni. Jest też opiekunem 
koła ZMP i członkiem egzekutywy 
K~mitetu Zakładowego PZPR. 

JAN PLACEK 

I · Urodził się w 1920 r. w rodzinie 
fornala, w majątku Wojsławice pow 
sieradzki. ' ' 

Kiedy miał 7 lat, umarł mu ojciec, 
musiał więc pomagać matce w u- ' 
trzymaniu rodziny składającej się z 
siedmiorga dzieci. 

Pracował jako fornal do 1939 r i 
dalej w czasie okupacji. · 

Po wyzwoleniu Jan Placek otrzy
mał 5 ha ziemi, na której gospodaro
wał wraz z żoną. 
Następnie wstępuje <fo PPR i wraz 

z innymi aktywistami rozpoczyna 
pracę nad zorganizowaniem spół
dzielni produkcyjnej w Wojsławi. 
cach. Od 195~ r. jest przewodnicz'l
cym tej spółdL.ielni. 



Zamiast felietonu 

ŁZG odpowiadają 
Otrzymaliśmy jednego dnia dwa 

1.isty z ŁZG. Cytujemy z nich. wyjąt
ki: 

1. „ W związku z notatką pt. „Na
warzyli piwa" z dnia 13.VIII. 1952 
r. umieszczoną w Nr 193 - Dyrek
cja ŁZG sklada wyjaśnienie przeciw 
zarzutowi o braku zainteresowania 
do powziętego zobowiązania w kie
Tunku instalowania w swoich loka
lach aparatów do piwa beczkowego. 
Otóż ŁZG nigdy nie tracą zainte

'f'l?Sowania do powziętego zobowią

;zania, tym bardziej gdy chodzi o ja
kiekolwiek udogodnienie dla swoich 
klientów, lecz wlaśnie w kierunku 
instalowania omawianych aparatów 
posiadamy wiele trudności, których 
nie możemy pokonać całkowicie ... " 

2. „W związku· z artykułem pt. 
„Dorsz a la monotonia" zamieszczo
nym w dniu 9. 7. br. w Nr 163 - Dy
rekcja ŁZG sklada następujące wy
jaśnienie: 

„Z jednej strony zagadnienie po
ruszone w powyższym a.rt11kule nie 
może być pozbawione słuszności ze 
strony konsumenta o większe uroz
maicenie jadlospisu z potraw <ior
szowych. Z drugie; za~ strony po 
linii tegoż zagadnienia rzecz biorąc 

praktycznie nie inaczej tylko od linii 
konsumenta. stwierdziliśmy, że zare
produ.kowane przez nas wyroby ' :z 
dorsza w czasie ostatniego konkur
su w naszym barze „Sródmiejskim" 
nie mają w pelnym wydaniu zasto-
10'1.0\ 

Z trzeciej za§ strony redakcja 
„Expressu IlustTowanego" składa 
następujące wyjaAnienie: 

Odnośnie wyjaśnienia. ŁZG prze
ciw za.rzutowi o braku za.lnteresowa 
nla do powzł~tego zobowłą.zanla, jak 
r6wnleł odnośnie „dorsza a la mo
notonia" upnejmle komunfkuJemy, 
te zgadza.my się na wszystko, albo
wiem - nic z tego nie ro'LUJDlemy, 

Z poważa.niem (se) 

„'EXPRESS '!LUSTROWANY"--~------------- STR.!. 

w niedzielę 5 bm. 

wszystkie idziemy na wiec 

I 
W dniu 1 bm. w gmachu PKO w War
szawie rozpoczęło się drugie publiczne 
losowanie obligacji Narodowej Pożyczki 

Rozwoju Sił Polski. 
Na zdjęciu: posiadacze obligacji spraw
dzają, czy posiadane przez nich numery 

będą brały udział w losowaniu. 
CAF - fot. Zygm. Wdowlński 

W AULI AKADEMII MEDYCZNEJ 
przy ul. Narutowicza 60, w dniu 4 bm., 
o godz. 15, odbędzie się wlec studentów 
- ZMP-owców A. M. 

w niedzielę, o godz. 10, zbiórka wszyst 
kich studentów I studentek A. M. przy 
parku Sienkiewicza. O godz. 13 studenci 
I studentki wydziałów: leJcarsklego, far 
maceutycznego I stomatologlrzn~go zbie
rają się w gmachu A. M., ut. Narutowi
cza 60. 

Na Placu Zwycięstwa 
nie zabraknie w tym d·niu 

ani iednei kobiety łódzkiei 
Wczoraj późnym wieczorem przybyły do Łodzi pierwsze 

delegatki na Krajową Naradę Kobiet. Przez całą 11oc pociągi 
przychodzące z różnych stron kraju przywoziły przodujące ko
biety z miast i wsi. Witały je jak najserdeczniej gospodynie -

de,legatki łódzkie i aktywist~i Ligi Kobiet. 
Przez całą noc i rano zwiększona ilość tramwajów rozwo

ziła delegatki. Tramwajarze, a zwłaszcza tramwajarki łódzkie 
postarały się o to, by koleżanki z innych miast miały ułatwioną 
komunikację. 

W ciągu o.statnich dni gorączko- I 
we przygotowania do tego wielkie
go wydarzenia w życiu Łodzi trwa 
ły wszędzie. Przygotowywano noclegi 
dla delegatek, dekorowano sale, w 
których będą się odbywały obrady 
i spotkania. Przodujący uczniowie -
przodownicy nauki i pracy społecz
nej - przygotowywali się do powi 
tania kobiet z całej Polski. Pełną 

parą szła praca w zespołach świe

tlicowych, które wystąpią na wie
czornych spotkaniach z delegatka
mi. 

Dziś Krajowa Narada Przodują
cych Kobiet Miast I Wsi już się 

rozpoczęła. W odświętnie udekoro 
wanej sali l\IDI{ zebrały się · dele 
gatki na obrady. Podsumują one 
dotychczasowe osiągnięcia kobiet 
polskich, omówią udział kobiet z 
miast i wsi we Froncie Narodo

wym. 

Dz.iś jeszcze wieczorem w dz.iewię 
ciu punktach miasta delegatki spot 
kają się z przodującymi przedsta
wicielami naszego miasta. 

W niedzielę łodzianie 

Kandydaci na posłów 

przyjmują skargi i zażalenia 

spotykają się z uczestnicz
kami Narady na wielkim 
wiecu, jaki odbędzie się o 
godz. 15 na Placu Zwycię
stwa. Tam nie powinno za
braknąć nikogo. I młodzi, i 
starzy, no a przede wszyst
kim kobiety powinny przy
być tłumnie. Wiec ten po-już od najbliższego poniedziałku 

Na.seych kandydatów na posłów - Urbańczyk i Szewezykowa, w winien stać się wielką ma-
słyszeliśmy Już I widzieliśmy na nie dniach 10, 1'7, Zł - Ulkowska I Mi- nifestacją jedności całego 
jednym zebraniu. Interesowaliśmy ł la kf d I h 11 18 25 

I 1 os Vl-'S oraz w n ac • • - społeczeństwa, jedności 
sinęmi.ch życiem, jak swo m w as- Piaslński i Zielonk~. - wszystkich patriotów zjed-

YTeraz kandydaci za.interesują się Przyjęcia interesantów będą się noczonych we Froncie Na-
n3$zymi sprawami codziennymi, jak j odbywały w godzinach od 17 do 19• rodowym, jedności, która 
by to były ich własne sprawy. Od W tych samych dnia.eh i godzi-

A dęc w niedzielę o godz. 15 
spotykamy się wszyscy na wiel
kiej manifestacji na Placu Zwy

cięstwa! 

Za kilogram 
ziemniaków 

płacimy 70 gr 
Większe ich Ir ansporty 

nade~zły do Łodzi 
Ostatnio nadeszła do Łodzi 

większa ilość ziemniaków wy
sokiej jakości. Ziemniaki te 
znajdu;ą się już we wszystkich 
sklepach uspołecznionych. Cenę 
za kilogram obniżono do 70 gr. 
Ponieważ nadaJą się one do 
przechowywania na zimę, skle
py mogą je sprzedawać konsu
mentom w ilości do 50 kg. 

W najbliższym cwsie MHD 1 
PSS rozpocznie także sprzedaż 
ziemniaków na wszystkich pla
cach targnwy..:h. Ponadto znaj
dą się w sprzedaży ziemniaki 
specjalnie wybierane, tzw. 
„standart A". które sprzedawa 
ne będą w cenie 1 zł za kg. 
Zakłady pracy, które zamó

wiły w PSS ziemniaki dla 
swych pracowników, mogą je 
już odbierać w poszczególnych 
placówkach wyznaczonych 
przez PSS, przE>strzegając ściśle 
wyznaczonego terminu. (U) 

Gdzie odbierać 
śledzie 
na bony 
mięsno-tłuszczowe 

najblliszego bowiem poniedziałku nach moina będzie składać skargi i łączy ludzi walczących o 
będA. ...,łnili dyżury w czasie któ- \zazalenia także w loka.lach poszeze lepsze jutro. . ,- '•hw„i·,·.t.' Od dnia ł do 1s paMzlernika br. pro-

.., ..-. ., ' . . ·1 k ił t• d h I wadzona będzie w Łodzi sprzedaż śle-
rych moze przyJSĆ do mch kazdy o- · go nych om e ow obwo owyc dzl na bony mięsno-tłuszczowe z mlesią 
bywa.tel l złożyć im osobiście skargę /Frontu Narodowego, gdzie przyjmą Na wiec przybędzie wiele grup ca października. Przydziały będą reali-
czy .zatalenie. je członkowie dzielnicowych rad na I zorganizowanych. Młodzież ezkoln.a ~1~';~~~h~an:uir::Y ~a~. ~-:,as~;P~!ą~l~ 
Dyżury te kandydaci na posłów I rodoWJ'.ch. • . i ak.ademidka z transparentami, ze B, c - po o,JO kg, na bony kat. R-A, 

na zastępców będą pełnili w \oka.lu PrzyJmowane skargi l za.zalen1a . . · . B, c oraz Dz. 2-A, B, c - po o,2s kg. 
Łódzkiego Komitetu Frontu Narodo będą każdego dnia. przesyłane do śpiewem przemaszeruJe przez ulice sp~~~~~~yc~~d!, ~{ó~~~:niar~Je:~1:!!~~ · 
wego (gmach ORZZ, Traugutta 18, Prezydium Rady Narodowej do raz- miasta, by następnie wziąć udział w są bony mięsno-tłuszczowe na paźdZler
ll piętro, pokój 214) w następują- patrzenia f załatwienia. (bk) wiecu. zwartą kolumną przybędą nlk. Osoby zarejestrowane w sklepach 

nabiałowych otrzymają śledzie w naJ-
cym p0rzą.dku: również na Plac Zwycięstwa delegat blltszym sklepie rybnym, a w wypadku 

W d-•- -h 6 1 "O T ta. kó D I rdy w pobliżu nie ma sklepu rybnego -
u-..; ' 

3•" - a r wna- worzec ołn1•czy ki n.a Naradę. Ale w dniu tym nie w najbliższym sklepie spożywczym ob-
Majkowska I Joachimiak, w dniach powinna porosbać w domu żadna ko jętym zaopatrzeniem bonowym. 

7, lł, 21 - Gościmlńska. f Ulkow- na Lub11·nku bieta, ani kobieta pracująca zawo-
ska, w dniach 8, 15, 22 - Plewiń- dowo, ani gospodyni domowa. 

ska i Głowacki, w dniach 9, 16, 23 niemal całkowicie Dla umożliwienia matkom małych 
----------------------------- • dzieci wd.ęcla udziału w manłfesta 
Za tojemniczq nazwą ~ykończony · cJ1, w niec1z1e1ę s bm. ceynne będą • k • d • I 1 

/11 111 w Łodzi w godzinach od 8 do 18 na 

O g n IS a n I e Z Ie n e 
• • Ludzie korzysta)ący od czasu do 

' ' 

czasu z komunikacji lotniczej wie- stępujące przedszkola: przy ul. Kop 
'dzą, w jak prymitywnych warunkach .cińskiego 21, ul. Napiórkowskiego 
odbywała się na łódzkim lotnisku 92, ul. Zielonej Zl, ul. Kątnej 26, ul. Dlaczego? 

kryJ•e $:«} dzt"en' pełeft Wfaz" en' •• radOŚCI" odp~awa" pasaz· erów N1'e było tam • " • · Leczniczej 9, ul. Zawiszy 39, ul. Sre 
bowiem dotychczas odpowiedniego 
budynku. Biura obsługi lotniczej i brzyńsk:iej 8'7, ul. Rajskiej 2 oraz 

Zapytujemy, dlaczego do nas nie 
przyjeżdża kino już od ... trzech lat? 
Wioska nasza, położona w powiecie 
wieluńskim liczy 250 rodzin, a do 
tego dochodzą jeszcze mieszkańcy 
okolicznych mniejszych. wsi. 

Każdej niedzieli wielu z was za
stanawia się, czym zająć dzieci w 
dniu wolnym od nauki, tak by mia
ły rozrywkę, a jednocześnie odpo
częły. Z pomocą przychodzi rodzi
com Towarzystwo Przyjaciół Dzieci 
w Lodzi, które organizuje tzw. ogni 
ska niedzielne. 
Każdej niedzieli o godz. 9 w czte

rech punktach naszego miasta: przy 
ul. Wileńskiej 22 - w VI szkole 
TPD, Narutowicza 58 - XII TPD, 
Łęczyckiej 23 - XI TPD i Wólczań 
sldej 171 - szkole ćwiczeń TPD nr 5 
rzbierają się uczniowie, by spędzić 
kilka godzin na ciekawej zabawie. 

Każdy chłopiec I dziewczynka znaj
dują tu dla sle ble zajęcie, które Ich 
najbardziej Interesuje. Są sale gier 
stolikowych, sale szachowe, sale, po
siadające sztalugi I Inne niezbędne 
do malowania przybory, pokoje paple 
roplastykl, zręcznośclowt' - z kręgla
mi, rzucaniem do celu, łowieniem 
sztucznych rybek, ciekawymi ukła
dankami, sale budownictwa drewnia
nego, budownictwa metalowego, sale 
ciekawych doświadczeń fizycznych, 
biologiczne, wyposażone w mikrosko
py nłatwłające mtodzieźy prowadze
nie dośwladcz~ń, sale tańca, sporto
we. ping-ponga. 

O godz. 12 zbierają się wszyscy w 
wielkiej sali, gdzie odbywają się kon 
certy i montaże słowno-muzyczne. 

W montafach tych biorą udział naj
popularniejsi artyści scen łódzkich, 
artyści cyrkowi, uczniowie szkól ak
!torsldch, muzycy itd. 

Przez całY. czas pobytu na „oini-

sku niedzielnym" młodzieżą opieku
ją się wykwalifikowani pedagodzy 
i instruktorzy. 

Ogniska te organizowane są w za
sadzie dla młodzieży ze szkół pod
stawowych z klas od IV do VII, mo 
że jednak brać w nich udział rów
nież młodzież z klas niższych lub 
wyższych. Każdy znajduje tu dla 
siebie ciekawe zajęcie. (u) 

poczekalnia musiały się gnieździć w przy ul. Franciszka 18. W dniu tym 
ciasnym baraku zastępczym. do wymienionych przedszkoli będą 

Obecnie sytuacja ulega radykalnej 
zmianie. Wykończono już piękny, 
nowoczesny budynek, który uczyni 
lotnisko na Lublinku wygodnym 
portem komunikacji napowietrznej. 
Jest tu poczekalnia, bufet, stoisko z 
prasą codzienną itp. Otwarcie no
wego dworca nastąpi w dniu 10 bm. 

przyjmowane równie:!: dzieci uczęsz
czające normalnie do wszystkich fn 
nych przedszkoli. Porostawiwszy 
więc malc6stwa pod troskliwą opie 
ką wychowawczyń, matki będą mo
gły spokojnie udać się na wlec. 

Spraw, Drogi Expressie. aby i do 
nas zaglądało kino przynajmniej 
raz na miesiąc. Proszą o to gorąco 

Uczniowie wsi Trębaczów, p-ta 
Działoszyn, pow. wieluński 

(szereg podpisów) 

WACEK: - Nieszczęście! Muehy! r WICEK: - Wiedziałem, że tak r PROFESOR TYFUS: - Pilnujcie r POLICJANT: - Może pan być 
Profesor Tyfus musi być w pobliżu! będzie. Wpadł już na kogoś... go jak oka w głowie, to nlebezpłecz spokojny, za kilka dni posadzimy go 

WICEK: - .Już nie mam sił ..• Od-! WACEK: - Upp... przepraszam! ny zbrodniarz. I na elektrycznym krześle.„ 
pocznijmy trochę! Ja uciekam przed tą Cholerą za- WACEK: - Po co pan chce mnie WICEK: - Biedny Wacek." Ale 

WACEK: - Ani ml się śni. Jego traconą!... Co to? Kogo widzę?! ... do siebie przywiązać, kiedy ja do nie martw sil), cbłf}ple! Jeszcze nie 
forpoczta niepokoi mnie hardzo .. , Moje uszanowanie dla pana profe- was nie Jestem przywi'łzany~ wszystko stracone! 

sorcia.„ Qo za spotkanie! - · - . (D. c. n.) 
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NIEDZIELA, 5 PAZDZIERNUtA 

13.75 Koncert. 14.00 Program lokalny. 
15.00 „Splewamy pieśni i piosenki" - au 
<lycja słowno-muzyczna. 16.00 Reportaż. 
16.20 Koncert chopinowski. 16.50 ł"elieton. 
17.20 Koncert rozrywkowy. 18.00 „Kawa
ler Złotej Gwiazdy" - słuchowisko wg 
powieści s ;cmiona Babaiewskiego. 19.00 
Muzyka. 19.30 Melodie taneczne. 20.00 
„Na radiowej estradzie". 21.30 z cyklu: 
Laureiłci nagród państwowych na rok 
1932 w dziale muzyki - Grażyna Bace
wiczówna. 22.00 Wiadomości sportowe z 
całej Polski. 22.40 Muzyka taneczna. 23.IO 
Koncert orkiestry i solistów - płyty. 

Nocne dyżury aptek 
Dzisięjszej nocy dyżurują następujące 

apteki: Piotrkowska 67, Armli Czerwonej 
53, Zgierska 63, Pl. \'i'olności 2, No
wotki 91, Rzgowska 51, Więckowskiego 21 
i Al. Kościuszki 48, 

Dyżur położniczo-ginekologiczny: dzl~ 

całą dobę dyżuruje szpital im, dr H. 
Wo!!, ul. Łagiewnicka 34. 

Nowy - „Burza'" - 19 
Im. St. Jaracza - „Trzydzieści srebrni

ków" - 19 
Powszechny - „Eugenia Grandet" - 15; 
„Zwykła sprawa" - 19 

Mały - „Domek trzech dziewcząt" 
19.15 

l\Iuzyczny - „Niespokojne szczęście" 
19.15 

'.Arlekin - „Dzielny gród"' - 15 I 17.30 
Pinokio - „PieSń Sarmiko" - l'l 

Cyrk Nr 6 (Pl. N1epodległośc!) - dziś l 
codziennie pocz. godz. 19.30; w niedzie
le 15.3a 1 19.30 

BAJKA - Załoga - 17, 19. Seans bezpł. 
- program sktadany - t;;.30 

BAŁTYit - Strój galowy - 16.30, 18, 
20.30. Seans bezpłatny - program skla
rtany - 15.30 

GDYNIA - Program naukowo-ośw1atowy 
- 17, 18, 19 Dzieci z Jednego podwór
ka - 20 Program dla najmłodszych -
16. Seans bezpłatny - program skła
dany - 15 

1 MAJA - Pani Dery - 17, 19. Seans 
bezplatny - program skład. - 16 

MŁODA GWARDIA - Pogromca Atama
na - 16, 18, 20. Seans bezpłatny -
program skladany - 15 

MUZA - Skazana wioska - 18, 20. Seans 
bezpłatny - program składany - 17 

POLONIA - Jego decyzja -- 15.30, 18. 
20.30. Seans bezpłatny - program skła
dany 14.30 

PRZEDWIOSNIE - Pod niebem Sycylll 
- 18, 20 

REKORD - Nędznicy n ser. - 18, ta, 
20. Seans bezpłatny - program składa-
ny - 15 · 

ROMA - Ostatni etap - 18, 20. Seans 
bezpłatny - program składany - 15 

SOJUSZ - za cenę życla - 18.30. Seans 
bezpłatny - program składany - 17.30 

STYLOWY - Dziewczęta z baletu - 18 
20. Seans bezpłatny - program skła
dany - 16 

SWIT - Skandal w. Clochemerle - 18, 
20. Seans bezpłatni - program skła· 
dany - 17 

TATRY - Mały partyzant - 16. 18, 20 
Seans bezpłatny - program składany 

- 15 
WISŁA - Kurhan Małachowski - 15.45, 

18, 20.15. Seans bezpłatny - program 
składany - 15 

WLOKNIARZ - Drużyna - 17, 19, %1 
Sear.s bezpłatny - program sktadanv 
- 15.30 

WOLNOSC - Drużyna - 18. 18, 20. 
Seans bezp!atny - program składany 
- 14.45 

ZACHĘTA - Mury Malapagf - 18, 20 
Seans bezpłatny - program sktadany-
16 

Doskonała Zyb~na 
znów poprawiła 

rekord świata 
w pchnięciu kulą 

O dalsze 5 centymetrów poprawi

ła rekord świata dos~onała zawod-

„EXPRESS ILUSTROWANY" 

Pierwsze dwa mecze 

linalistek piłki ręcz 
• 
J 

Nr 238. 

Rośnie liczba zdohywc6w 
Górskiej Odznaki 

Turystycznej PTTI{ · 

Budowlani (Chorzów) najpoważniejszym Wzrasta popularność Górskiej od 
znaki Turystycznej PTTK - do 1 

kandydatem na mistrza I przerwie, · zupełnie zadowalający. paździemi·ka br .• a więc na dwa mie 
. . . . . . . Zwyciężyła bardziej rutynowaina, a I siącc przed zakończen~em sozcnu, po 

Fma~istk1_ m~trzostw 1:'0.lsk1 p11ki przede wszystkim lepiej zgrana i nad 14 tys. osób uzyskało normy u

ręczneJ ma.i~ _meco szczęsc1a do po- I czybsza drużyna Budowlanych. Po poważni.ające do przyznania odzna

gody - rnemosa rozchmu["zyły się, przerwie chorzowianki rozwinęły ki. 

wyjrzało s_ło~e:zko, ale . te~en gry szeroką grę i przeszły do generalne w porównaniu z roikiem ub. ozna 
Nowy rekord świata p.-:i.dł na mi pozootał śliski i z:awodmc_zk1 często go ataku. Ogniwo nie wytrzymało 

t d t ł cza to wzrost o przeszło 65 procent. 

niczka radziecka Zybina w pchnię

ciu kulą. 

strrostwach lekkoatletycznych Kir- z ru em u rzymywa Y się na no- takiego tempa. ,Dwie pierwsze bram 

gizji i wync.si obecnie 15,42 m. 
/ gach. ki dla BudowJ.anych strzeliła Piechu 

Przydałby się nam 

taki atak 
.Rep. Węgier 

przygotowuje się 

do meczu z CSR 
·wprawdzie do dn. 19 października, w 

którym odbędzie się międzypaństwo 
we spotkanie piłkarskie Węgry 
Czechosłowacja, Jest jeszcze dość da 
leko, ale reprezentacja Węgier już 

przygotowuje się do zawodów. 

Na sparring-partnera wybrano 
kombinowany zespół Csepel - Va
sav. Przebieg gry wykazał doskona 
łą formę reprezentacji węgierskiej, 

która odniosła wysokie zwycięstwo. 
Końcowy wyni.k 8:2 (5:1). 

Bramki d.la zwycięzców uzyskali: 
Kocsis 4, Palotas 2 oraz Pu·skas 
Hidegkuti po 1. 

Po ceremonialnym otwarciu mi- ra i zanosiło się na dalsze. Ale Ogni 
strzostw (wciągnięcie fl.agi na!l"odo- wo dzięki celnym strzałom Drozdow 
wej na maszt przez mistrzynię spor sldej, Francuz i Szwabowskiej do
tu Zakrzewską i odśpiewanie Hym- prowadziło wynik meczu do 3:2 na 
nu Młodzieżowego) wystąpiła pierw swoją korzyść. 

sza para drużyn: Unia (Łódź) To był jednak kres możliwości dru 
Unia (Chorzów). Trzeba przyznać od żyny krakowskiej. Szybkie ;;taki 
razu, ża spodziewano się, iż łodzian przeciwniczek zdezorientmvały Ogni 
ki zagrają lepiej. wo do tego stopnia, iż nie potrafi

Do przerwy łodzianki zdobyły 2 ło ono do k<lńca otrząsnąć się z na 
brnmki przez siootry Zakrzewskie, rzuconej przewagi. W tej fazie gry 
lecz po przerwie zastosowały zlą tak drużyna Budowlanych zaprezentowa 
tykę, dziwnie załamały się, z czego ła się najlepiej. Dwa dalsze ..:elne 
skorzystały przeciwniczki wyrównu strzały Setnikówny i je<ien Kart.ków 
jąc wynik. ny zapewniły drużynie zwycię.;two 

- Krzyczę przecież i krzyczę 
mówił po meczu trener Filek, pełen 
pretensji do dziewcząt z.a to, że wy 
puściły z rąk zwycięstwo. Biedak, 
nie zdawał sobie sprawy, że krzy
czał niepotrzebnie, bo zdenerwował 
drużynę i to był powód jej .załama 

nia się. 

Bramki dla chor7JOwianek zdobyła 
Wróbel. 

Drugi mecz Budowlani (Chorzów) 
- Ogniwo (Kraków) był znacznie 
ciekawszy. Poziom gry, zwłaszcza po 

w .stosunku 5:3. 
Dzisiaj w drugim dniu rozgrywek 

na stadionie przy Al. Unii odbędą 
się da1sze dwa mecze: Budowlani 
(Chorzów) - Unia (Chorzów) i Og
niwo (Kraków) - Unia (Łódź). Po
czątek o godz. 13. 

Koszykarze » \Vłókniarza« 
zdobyli 
puchar »Spójni« 

Klo! Gdzie? J1l 
Ki.edy ?~ 

W sobotę I w niedzielę, ł t 5 paźdzlernl 
ka odbędą się w Łodzi następujące im
prezy sportowe: 

SOBOTA 
STRZELECTWO. Na strzelnicach : 

Ogniwa w Parku Ludowym, LPZ na ul. 
Karolewskiej I SP na ul. Armil Czerwo
nej, od godz. a mistrzostwa ~trzeleckle 

Łodzi. 

LEKKOATLETYKA. Mecz reprezenta
cji LZS - Włókniarz drużyn męskich i 
żeńskich na stadionie przy ul. Al. Unii, 
godz. 15. 

PILKA RĘCZNA. Finałowe rozgrywki 
o mistrzostwo Polsl<I drużyn żeńskich, 

godz. 13, Budowlani. (Chorzów) Unia 
(Chorzów) I Ogniwo (Kraków) - Un~a 

(Łódź). 

NIEDZIELA 
STRZELECTWO. Na strzelnicach: 

Ogniwa w Parku Ludowym, LPZ na ul. 
Karolewskiej f SP na ul. Armil Czerwo· 
nej, od godz. a dalszy ciąg mlstrz:istw 
strzeleckich Łodzi. 

LEKKOATLETYKA. Drugi dzień me
czu reprezentacji LZS - Włókniarz na 
stadionie przy AJ. Unii o godz. 10. 

Nauczyli Się grać na l I. . Ił „ e inowce 
Chyba nigdy dotąd tak niecierpliwie 

nie czekano na końcowy gwizdek sę

dziowski, jak pod~zas wczorajszego fina
łowego pojedynku lrn~~ykarzy Ogniwa z 
Włókniarzem o puchar przechodni łódz

kiej Spójni. 

Pit.KA RĘCZNA. Finałowe rozgrywki 
o mistrzostwo Polski druż:vn żeńsl<ich 
godz. 12 Unia (Chorzów) - Ogniwo (Kra· 
ków) I Unia (Łódź) - Budowlani (Cho
rzów). 

Dwie drużyny o!d boyów To zerkanie w stronę mierzących czas 
zaczęło się dopiero 7 minut przed koń
cem. Początkowo czynili to dyskretnie 
zawodnicy Ogniwa, gdy po wyrównaniu 
I zapewnieniu sobie przewagi różnicą 
3 pkt., napór przeciwnika stawał się co
raz bardziej dokuczliwy I niebezpieczny. 
Później na parę minut przed końcem 
dużą niecierpliwość zdradzał Włókniarz, 

bo właśnie temu zespołowi udało się 
zmienić wynik. Mecz zakończył się zwy
cięstwem Włólmlarzy 43:40 (22:26). 

Finałowy mecz drużyn męskich o ml· 
strzostwo Polski Włókniarz - AZS (Ka
towice), stadion P!ZY Al. Unii, godz. u. 

Spółdzielnia Przemysłu Ludowe
go I Artystycznego „Współpraca" 
w Łodzi, ul. Piotrkowska 22Q 
przypomina, że stosownie do 
uchwały Rady Państwa i Rady 
Ministrów z dnia 14. 12. 1950 r. 
wszelkie zażalenia i odwołania 

załatwia przewodniczący lub jego 
z.:steoca w poniedziałki od godz. 
15 do 17. Jeśli w poniedziałek 

przypada dzień wolny od pracy, 
dniem przyjęć jest najbliższy 

dzień powszedni tygodnia. 

zmierzą się w meczu na budowę Warszawy 
W piątek 10 października, o god:!:. 15, 

na boisku GWitS, odbędzie się mecz 
piłkarski drużyn old boyów. 

Celem meczu Jest z jednej strony 
przysporzenie funduszów na budowę na

sze,! stolicy, a z 
drugiej - przy

, / pomnienie uczest 
/ nlkom dawnych 

piłkarskich wy
czynów, bowiem 
wlęl<szość gra
czy biorących 

w nim ulfzlal, 
właśnie na tym 
boisku 1 na tak 
zwanej dawnljlJ 
„Zelinówce" st'ft.„ 
wiała swoje 
pierwsze kroki 
w piłkarstwie. 

Ale to było 30 lat temu. 
Obecnie pragną oni udokumentować 

młodszemu pokoleniu, Jak należy grać w 
piłkę nożną. 

Reprezentanci Narodowego Banku wy
stąpią zasileni nawet. . • dziadkiem, a 
Wydz. Finansowy •. , starszym, łysawym, 
do~ć korpulentnym zawodnikiem w o
kularach, b. mistrzem Lodzi, pam!ęt:tją
cym porywające biegi na 100 m oraz 
wiotkim, jak lilia b. mistrzem Łodzi w 
skoku o tyczce. 
Zresztą nazwiska zawodników mówią 

same za siebie. W drużynie Wydz. Flnan 
SOWCl[O PRN wystąpią: Sosnowski, Bo
!VSlawskl. Ok11pskl, Klimkiewicz, Dar
bier, Ryttel, Cesar:i:. Sobczak, Bednarek, 
Lada, Ośmlelak, Wieczorek. 

Narodowy Bank Polskh Mlclnlkow, 
Janik, Anlklejew, Reliszko, Dąbrowski, 

Pora, Schabik, Kallnowslcl, Jagodziński, 

Rollcz, Szymborski. 
znany działacz sportowy, ob. Kupiń

ski, licząc, te sprosta trudnemu zadaniu, 
podjął się trudnej roll arbitra tych za
wodów. 
Wzniosły cel, Jaki przyświeca naszym 

old boyom, skłoni zapewne wielu do 
przybycia na ciekawą Imprezę. 

Spotkanie o . trzecie miejsce w tym 
czwórmeczu, rozegrane pomiędzy Spój
nią a AZS zakończyło sle zwycięstwem 
fundatora pucharu 55:24 (27:8). 

Mieczysław Mar-
kiewicz Stal (Ka
towice), były raldo
wy mistrz Polski I 
przodownik pracy 
KZWM, w czasie po ' 
konywanla jednej 
z najtrudn'.ejszych 
przeszkód na gymk
hamie motocyklo
wej, zor~anizowanej 
przez Or;nlwo w 
Kielcach. 

6) Do takich sprawek Kazek był pierw
szy. Upewnił się, które drzwi, na którym 
piętrze - Lutek wszystko świetnie przy
gotował - i już go nie było. Chłopcy sta
nęli po drugiej stronie ciemnej ulicy, w 
pustej bramie spalonego domu. 

(2533-K) 

Pracownicy poszukiwani 
Robotników nie .wykwalifikowanych za 

trudni natychmiast Miejskie Przcdsięblor 
stwo Robót Wodociągowo-Kanalizacyj
nych w Lodzi, ul. Wierzbowa nr 52. Wy 
nagrodzenie wg układu zbiorowego w bu 
downlctwie. Zgłoszenia osoblsfe przyj
muje wydział personalny, pokój nr 2 

2412-K 

Traktorzystów na ciągniki: Ursus, Zelor 
I KO 35 zatrudni natychmiast Dyrekcjlł 
Zespołu PGR Kowa1e, stacja kolejowa 
Kowale, pow. Olecko, woj. Białystok. 

I Zgłaszać się osobiście tub pisemnie 10 
Dyrekcji Zesoołu PGR Kowale. Stołów-

\ 

ka I pomleszc7enle zapewnione. Wyna
~rodzenie wg obowiązującego UZP. 

2413 · f( 

dawnych. Trochę go znudziły, trochę się 
bał. Po chwili rzekł: 

- Nie wiesz, czego on może teraz 
chcieć? 

- Pewnie forsy! Jak zawsze. 
- htna beczka bez dna. 
- Wszystko kosztuje. Ale przecież dzie 

li się z nami m::zciwie. Mucha nie siądzie 
- jak mówią Francuzi. 

Kazek miał w głowie jednak wazn1e;
sze sprawy niż artystyczne wzruszenia ko 
legi. Rozmyślał, jak powstrzymać Marka 
od zbyt lekkomyślnego zasipokojenia żą

dzy zemsty. Mścić się należało, lecz groź
ba „poprawczaka" była nazbyt realna. In
gerencja pani Majewskiej w ich obecne ży 
cie stale o tym przypominała. Dlatego Ka
zek rozpoczął pracę w fabryce, choć nic 
go tam nie ciągnęło. 

z drugiej świeciły się bogato. W ciemności 
nie widać było ruin, tylko elektryczne ku
le latarń ulicznych i szachownice jasnych 
okien. 

Lecz nie było czasu rozmyślać o odbu
dowie. Przebiegli oświetloną Belwederską 
i wpadli między ruiny zaczynającego się 

Czerniakowa. Na ciemnym i pustym pla
cyku przy Nieg6rskiej Lutek zakomende
rował: 

Skąd wiesz to wszystko? - po chwi 
li milczenia Marek cicho zapytał Lutka. 

Od Zenona. 
To on napuścił cię na Radziszewskie 

go? 
Nie, moja prywatna inidatywa. Tyl

ko dostarczył mi tych wiadomości! 
- Kiedyś go widział? 
- Już kilka razy. Pytar, gdzie pracu-

jemy. Czy dobrze się nam powodzi. Kazał 
podziękować za ukrycie tamteg-o. Rany bo 
skie. gdyby się wydało, że na Szczęśliwic
kiej to on ... 

- Wszystko byczo, tvlko ten kryminał. 
Raz przeleciał, lecz drugi raz ..• 

- Drugi raz bedziesz ostrożniejszy, nie 

będziesż gadał. Kto cię tam złapie?! 
Lutek był agresywny. 

- Licho nie śpi. 

- Idź! Wariat! Odstukaj! 

Znowu zaoadła cisza. Cicho było po 
drugiej stronie ulicy. 

- Kazek długo siedzi zauważył nie-
Po schodkach na Dworkowej zbiegli w 

dół. Wtedy Marek, całą drogę milczący, 

zatrzymał chłopców. 
- Tu go poznałem! - Ręką pokazał 

taflę lodu pokrywającego sadzawkę. Spoj
rzał do góry, w dół i nieoczekiwanie wyr
wało mu się: - Chyba tak musiało wy
glądać przed wojną! - Zatoczył ręką od 
wschoclu ku zachodowi. 

- Rzeczywiście - mruknął Jacek. 
l'ylko Zenon tego nie widzi. 

Puławska z jednej strony, Belwedersb 

- Kazek, pójdziesz do mieszkania. On 
cię nie zna. Zresztą masz! - Wręczył ko
ledze okulary w rogowej oprawie. Zawsze 
je n~·ił przy sobie, uważając, iż znakomi
cie maskują, gdy zachodzi potrzeba. -
Powiesz, Że komisariat na Ochocie wzywa 
go, by zaraz stawił się na świadka. Db 
konfrontacji. W naszej sprawie. Musisz go 
ściągnąć na dól. Pójdziecie w stronę Chełm 
skiej, niby że tam czeka na ciebie auto. My 
będziemy szli .za wami i zaraz się nim zaj
miemy. 

Cicho, po co gadać, przeszło, minę-
ło ..• 

Zenon ma już nowe plany. KazaJ ci 
nawet powiedzieć, żebyś do niego przy
szedł. Teraz już można. Nie śledzą. Każ
dy czymś się zajął. Maiewska, dumna jak 
paw, myśli, Że to wszystko ona!... 

,.A to zwyczainy strach" - w myśli 
dopowiedział Lutkowi Jacek. 

Marek umilkł. Rozkaz Zenona stropił 
go. Nie miał ochoty przeciągać spraw 

pewnie Zbych. 

- To wszystko w ~óle nie ma n<'i
mniejszego semu. Rzeczywiście - wark
nął nagle Jacek. 

- Aha! Strach kawalera obleciał - ja.k 
mówią Francuzi. Teraz to już nie ma sen
su, a trzy miesiące temu to byt Sędzia w 
kiecce przestraszył poprawczakiem i już 

chorągiewka zwinięta. Sensu nie ma! O 
wa, a kto ..• 

ro.c.n.) 
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